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Sprawiedliwość Rzeszy pod pręgierzem buropy 


Niewinnie ścięta głowa polskiego robotnika 
woła o pomstę do całej ludzkości 


Rewizja procesu Jakubowskiego wykazała cąłkowitą niewinność ofiary morder 


NEUSTERLITZ, 28.5 (Tel. wł.)] 
Dziś o godz. 9-ej rano rozpoczął się; 
tu drugi proces człowieka, któremu 
po pierwszym, skandalicznie niespra 
wiedirwym procesie ścięto głowę, 
Duch Józefa Jakubowskiego, ofla 
ry „sprawiedliwości“ = 
Polskiego" (S.B.) telefonuje: 
W ministerstwie sprzw wewneirz | 
nych zakończono opracowywanie | 
potrzeb kredytowych samorządów.| 
Poszczególne samorządy w snie | 
wyraziły swoje zapotrzebowąnie 
kredytowę na 120 milj, zł. Minister 
stwo spraw wewnętrznych prze- 
prowadziło analizę tych żądań pod, 
kątem możliwości uzyskania ich i 


ustaliło potrzeby kredytowe samo- 
rządów na sumę 40 mili, zł, 


staje dziś przed sądem. 


Żyje tylko duch. Męczennik, czło- 
wiek Jakubowski już do życia nie 
powróci. 

W społeczeństwie niemieckiem 
rozpętała się burza obrażonego tym 
procesem społeczeństwa, Poczęły 
się mnożyć protesty przeciw zabiciu 
w najokrutniejszy sposób, bo tem 
iest karą Śmierci, człowieka, które- 
mu nie udowodniono żadnej winy. 


Pod naciskiem opinji władze za 
cządziły obecne wznowienie proce- 
su Jakubowskiego, który przynieść 
ma wyjaśnienie ponurej tajemnicy 
niewinnie przelanej krwi, 


Proces toczy się w sali żółtej 
zamku byłego księcia Neustrelitz- 
Meklenburg. Sądowi przysięgłych 
przewodniczy dyrektor sądu krajo- 
wego Peters, Wezwano 150 świad- 
ków, 


Jako świadkowie i współoskąrży 
ciele występują też w obronie dobre 
go imienia swego syna i rodzice nie- 
szczęśliwego Józefa, biedni rolnicy 
z Dunajówki w Wileńszczyźnie, Jest 
to iedyny tego rodzaju wypadek w 
historji kryminalistyki, 


czferdzieści mili. zł. 


kredytów dla samorzą= 
dów 


Warszawski koresp. „Głosu 


| 
gł 


Suma tą będzie uwzględnioną w 


planie zaciągania pożyczki zagra- 
nicznej dla samorządów, w chwil, 
gdy konjunktura kredytową wogóle 
ua zaciąśnięcie pożyczki pozwoli. ijącym w niej „rodzinnym stosunkom. 


|do czasu wyborów jednego z wyższych 


ców i Kkrzywoprzysięzców 


zakulisowe manewry)  Koelerowa oświadcza, powołując 
się ną zeznania zmarłej swej córkt, 
Jany, a matki trzyletniego Ewalda, 
że Jakubowski nie był ojcem za- 
mordowąnego dziecka, 


Dalsze rozprawy przynoszą sze- 
reg zeznań, obrazujące niesłychane 
wprost stosunki, jąkie panowały w 
rodzinie Nogensów, M. i. przewod- 
niczący stwierdził, że August No- 
gens utrzymywał ze swą siostrą a 
matką Ewalda, stosunki miłosne, 


dzie mógł zabrać głosu w swej 0-; przez jakieś 
bronie, tendencyjne, 

Przeprowadzenie dowodu niewin-| Na rozprawie przedpołudniowej 
ności męczenniką sprawiedliwości| Koelerową przyznaje się do winy a- 
pruskiej będzie więc już z tego po-| dzielenia pomocy w mordzie, oraz 
wodu zadaniem niezmiernie trud-| złożenia fałszywych zeznąń, obcią- 
nem, żających Jakubowskiego, 

W każdym razie sprawiedliwość | Oskarżony Fritz Nogens powie- 
niemiecka przeżywać będzie próbę, | dział na rozprawię dzisiejszej, że 
która wykaże, czy uwierzyć można| brał udziął w morderstwie dokona- 
w nowe, inne Niemcy, nem ną małoletnim Ewaldzie i że 

Przed otwarciem dzisiejszej roz-; krzywoprzysięśął, Natomiast trzeci 
prawy nadprokurator w. krótkich | oskarżony, August Nogens zaprze- ć 
słowach do przedstawicieli prasy| cza stanowczo, jakoby miał coś, W dalszym ciągu rozprawy oskar 


wystąpił przęciwko pogłoskom, ia-| wspólnego z morderstwem į przyzna; żona Koelerowa przyznaje po walce 
| wewnętrznej, jak fałszywie zezną* 


wała przeciwko Jakubowskiemu, 
„ | który w rzeczywistości odznaczał 


Marszałek Piłsudski odmówił zeznań 


rem i usposobieniem, 
w sprawie b. min. Czechowicza i ipn 
Warszawski korespondent „Głosu Polskiego” (S. B.) telefonuje: aA SĄ pa, 


Dowiaduje się w zwiazku z wczorajszą wiadomością naszą © prze” skiego (SB.) telefonuje: 
słuchaniu marszałka Piłsudskiego przez sędziego Sądu Najwyższeyo| pg dwoma t b iiad 
p. Zalewskiego w sprawie b. min. Czechowicza, że marszałek Piłsudski | .. s A Geje AEA Si + 
podyktował sędziemu Zalewskiemu do protokułu następujące ośviad-=! w AŚ a piw! 
czenie, które podajemy dosłownie: pełniący Gz Na ie 


„Ja, Józef Piłsucćski, pierwszy marszałek Pol-|*ów wyconych z seimu. 
ski, odmawiam wszelkich zeznań, bo jestem szefem) Dowiaduje się że projekt zmięnio 
S F » N ég nej ustawy o podatku obrotowym 
eządu wobec rządu, sądu i oskarżycieli . A ASK EE E A 
Józef Piłsudski. etoi pobierany będzie w wyso 

ści 1 „ Przedsiębiorst 
Po podyktowaniu tego oświadczenia marszałek Piłsudski spędził ście ogra a 
z sędzią Zaliewskim przeszło 1,5 godziny na rozmowie, 


towe, prowadzące księgi handlowr 
W protokule ujawnione jest tylko powyższe oświadczenie mar= 


opłącać będą 3/4 proc, 
| p | Dla detalistó atomi i . 
zo atoka a istów natomiast nie bę 
T T 


Jako oskarżeni o krzywoprzysię- 
stwo i udział w zamordowaniu Ewal 
dą Nogensa staje babka dziecka 
Kachlerowa, bracia August i Fritz 
Nogensowie, parobek Bloecker, oraz 
niejaka Luebcke, oskarżona o popie 
ranie zbrodni, 

Rzecznikiem rodziców Jakubow- 
skiego iest adwokat Artur Brandt. 

Nowe oskarżenie zarzuca Jąku- 
bowskiemu współwinę w zbrodni 
braci Nogensów, które obecnie ma 
być udowodnione. Oczywiście rodzi 
na zdeprawowanych Nogensów bę- 
dzię w samoobronie starałą się ob- 
ciążyć zmarłego, który już nie bę-| koby proces obecny był wywołany je się tylko do krzywoprzysięstwą. 


„mm. 


Nowy projekt 


dzie w nowej ustawie ustalona sto- 
pa procentową podatku a natomiast 
podatek będzie pobierany systemem 
kontyngentowym, t. zn. że na obsza 
rze poszczególnych izb skarbowych 
wymierzany będzie kontyngent, któ 
ry następnie prezesi izb skarbo- 
wych łącznie z komisjami dzielić bę 
dą na płatników, 


Panika na gieldzie 


Komisarz rządowy w Kasię Chorych? 


Smętny koniec Kałużyńskiego zarządu 
chorej asy 


Warszawski korespondent „Głosu Polskiego” (S. B) telefonuje: nowojorskiej 
Wśród czynników zbliżonych do ministerstwa pracy i opieki spo-| LONDYN, 28.5. (ATE.) Donos 
łecznej lsnsowana jest pogłoska © zawieszeniu łódzkiego zarządu|; New Yorku, że na ERRET 


ospodarki i mianowaniu Komisarzem 


Kasy Chorych z tytułu fatalnej g 
oficerów rezerwy p. Żar 


giełdzie panowała wielka depresia. 
Cały szereg papierów  wartościo- 
wych zniżkowały, Według donie- 
sień pism angielskich, straty w 

Niejsdnokrótnie „Głos Pols” wskszywai na fatalną gospoiar= | związku z śwałtownem obniżeniem 
kę Kasy Chorych i uważa, iż miznowany komisarz położy kres panu- *< kurat Wok okoko SARA 
t now. 


krzewskicgo. 
4% 


z 


Rewizja w konsulacie 
Sowieckim 

LONDYN, 28.5, (ATE.) Z Pekinu 
donoszą, że policja chińska dokona- 
ła rewizji w generalnym konsulacie 
sowieckim w Charbinie į aresztową 
łą cały personel konsulatu, Powc- 
dem rewizji były dane, że gen. Feng 
utrzymywał stosunki przez konsa- 
lat z rządem sowieckim i był uzna- 
ny z tego powodu za.buntownika I 
został usunięty z kraju. 

Znalezione podczas rewizji doku- 
menty potwierdziły zarzuty stawiane 
gen, Fengowi stwierdzono, że Feng 
utrzymywał kontakt z sowietami 
dla obalenia rządu Czang-Kei-szeka, 
Aresztowany zostaś również gene- 
ralcy konsul sowiecki, 


Ddsłonięcie pomnika 


Bolesława Chrobrego 
w Gnieźnie 

POZNAŃ, 28,5, (ATET.) Prasta- 
ry gród Piastowy Gmiezno będzie 
święcił w dniu 30 maja wielką uro 
czystość, Będą to właściwie dwie 
nader podniosłe uroczystości, Pierw 
sze to uroczyste odsłonięcie pomni- 
ką króla Bolesława Chrobrego a ną- 
stępnie wręczenie sztandaru pułko 
wego 59 p. p. 
„Odsłonięcia pomnika dokona Pre- 
zydent Rzplitej prof, Mościcki, któ 
ry przyjeżdża specjalnie na tę uro- 
czystość samochodem do Gnięzna 
w dniu 30 maja z Poznanią. 


Masowe rozstrzelanie 


na Ukrainie 


RYGA, 28.5. (ATE.) Z Charkowa 
donoszą o licznych wyrokach śmier 
ci na Ukrainie, W Kijowie rozstrze- 
lano 5 włościan oskarżonych o przy 
gotowanie powstania przeciwko wła 
dzom, 

W Krzywym Rogu rozstrzelano 
bylego obywatela ziemskiego Try- 
busznego. W Browarach pod Kijo- 
wem skazano na śmierć niejąkiego 
Subotowskiego oskarżonego o współ 
działanie z polakami podczas okupa 
chi Kijowa przez wojska polskie w 
1920 roku. 


Zjazd lekarzy Rzplifej 
w Poznaniu 

POZNAŃ, 28.5, (ATE.) W dniu 
30 i 31 maja rb. odbędzie się tu o- 
gólno-polski zjazd lekarski organi- 
zowany przez związęk lekarzy pań 
stwa polskiego, który liczy przeszło 
5 tys. członików. Referaty wygło- 
szą prof, Karwowski (Poznań), dr. 
Stefański i Zaruski (Warszawą), dr, 
Danielewski (Lwów). W pierwszym 
dniu zjazdu odbędzie się bankiet w 
białej sali bazaru. W) drugim dniu 
zaś nastąpią właściwe obrady, 


$frajk dancingów i ka- 
baretów 


w Berlinie 
BERLIN, 28.5, (ATE) Do walki 
energicznej z magistratem berlin- 
skim przystąpiły wskutek nądmier- 
nych podatków liczne instytucie 
rozrywkowe jąk: kabarety, sale tań 
ca, varlete itd. 

Na ogólnym zebraniu przedstawi 
cieli powyższych instytucji uchwa- 
lono zamknąć powyższe przedsię- 
biorstwa z dniem 1 lipca rb, pracę 
zatrudnionemu personelowi wymó- 
wiono z dniem 30 czerwca rb, Wła 
ściciele kin, którzy również przyłą 
czyli się do powyższej akcji zwol- 
nili swę personele z dniem 30 czerw 
cą rb, 
(ioopen DnE aR i idia z TE 
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Plan Rechberca 


Największy, bo ideowy wróg pol-| wzywając do porozumienią Francji 
skości w dawnych, cesarskich Niem | i Niemiec, 


czech, kanclerz Bismarck, umiał o- 
cenić niebezpieczeństwo jednoczesne 
$o rosyjsko - francuskiego ataku na 
państwo bojaźni Bożej ; dlatego wła 
śnie szędł często po 1871 roku na 
rękę dyplomacji irancuskiej I angiel 
skiej, Tak było w 1884 roku na 
konferencji państw kolonjalnych w 
Berlinie w sprawie podziału Kongo, 
Plany Bismarcka poczyna realizo- 
wać min. Stresemąn. 


I on dąży do uzyskania angielskie- 
$o poparcia w sprawach europej- 
skich, wskazując rządowi W. Bry- 
tanji na płynące z niemiecko - an- 
gielskiego porozumienia korzyści, 

Teraz znów dyr. przemysłowych 
zakładów Rechberg, figurant wysu- 
nięty przez Stresemana, zabiera głos, 


* 

W dyplomatycznej grze nic nie 
dzieje się bez nadziei zysku i gra 
zawsze wymaga stawki 

$ 

Cóż może być stawką w układzie 
pomiędzy Berlinem a Paryżem? 

Przędewszystkiem stanowisko mo 
carstwowe pobitych Niemiec, 

W dziesiątą rocznicę traktatu 
wersalskiego mówi się w Niemczech 
i Austrji o konieczności przeprowa- 
dzenia Anschluss'u, 

W dziesiątą rocznicę pokoju eu- 
ropejskiego odbywają się demon- 
stracje Stahlhęlmu i pewna niemiec- 
ka firmą wydawnicza wydaje nawet 
mapę Wielkich Niemiec (Gross- 
Deutschland), na której po stronie 


niemieckiej figuruje Górny Śląsk, | 


Alzacja, Lotaryngja, Eupen į Tyrol, 
kraj nad włoską granicą i utracone 
powiaty duńskiego Schlezwig-Hol- 
sztynu, 

Imperjalizm niemiecki, jako pe- 
wien sposób patrzenia na Świąt, jest 
tak potężnie wpojony w Świado- 
mość obecnego i nadchodzącego po- 
kolenią w niemieckiej rzeczypospo- 
litej, — iż dziwić się temu wszyst- 
kiemu nie należy, 

*% 

Ale trzeba pamiętać, że w tei ol- 
brzymiej grze o francuską przyjąźń 
Niemcy rzucają ną szałę projekt 
koncernu wszystkich kopalni węgla 
wszystkich, hut, walcowni i zakła- 
dów ciężkiego metalurgicznego prze 
mysłu w zagłębiu irancuskiem, Saa- 
ry, Westłąlji, w Luxemburgu, okrę- 
gu Liege — Namure i.. na Górnym 
Śląsku. 


Kto socjalizuje, a Kto „prawiczy” 


Korespondencja własna z Paryża 


Paryż, w maju, 


W osobie Leona Bluma, utrącone- 
go przy wyborach normalnych w 
Paryżu w r. 1928, a przeprowądzo- 
nego 

przy pomocy radykałów 
w Narbonne w r, 1929, weszła do 
Izby Deputowanych siła poważna, 
ton znaczący bardzo wiele w spra- 
wach finansowych i w polityce za- 
granicznej, Jednakże radykałom nie 
tyle zależało na Blumie w Izbie, ile 
ideowej czynności stronnictwa. 

Jak w Lyonie 
mógł być Herriot bez kłopotu wy- 
brany merem miasta głosami rady- 
kałów sprzymierzonych z prawicą, 
lecz takie przymierze zgóry był od 
rzucił — tąk w Narbonne kandydat 
radykalny, Gourgon, liczyć mógł na 
powodzenie jedynie przy poparciu 
prawicy, Dla ścisłości dodać należy, 
że sam Gourgon w przymierzu ta- 
kiem żadnego nie upatrywał od- 
stępstwą od idei rądykalizmu. Że 
padną na niego głosy stowarzyszeń 
kościelnych, coż w tem złego? 

Cel uświęca środki,,, 

I nie tylko Gourgon tak myślał, 
Całe skrzydło partji, z braćmi Sar- 
raut ną czele, było podobnego zda- 
nia. Bracia Sarraut, senator Maru- 
rycy i b. min. spr. wewnętrzn, Al- 
rbet, to siła na południu Francji, 
ich ząś dziennik „Depeche de Tou- 
louse” stanowi prawdziwą potęgę, 
bitą 
w nakładzie miliona egzemplarzy. 

Otóż na tle starcia pomiędzy bez 


kompromisowością idei (za nic z pra | 


wicą!), a kompromisowością takty- 

ki braci Sarraut, potentatów połud- 

niowych, doszło do małego 
skandalu na ulicy Vałois 

w Paryżu, gdzie urzęduje Komitet 

M ykoneweoy stronnictwa radyka- 

ów, 

Sekretarz generalny stronnictwa, 
pan Pfeiffer, z ikowął prasie 
żę wyjeżdża do Narbonne, aby z ra- 
mienia komitetu wykonawczego po- 
pierać kandydaturę Gourgon'a, Wy- 
jazd z poparciem oznączał 

walkę z Blumem 
i pewny niemal triumpf Go 'a, 

Aliści nazajutrz Komitet Wyko- 
nawczy rozsyła do tej samej prasy 
oficjalne 
zaprzeczenie podanej przez swego 

sekretarza wiądomości, 
Stronnictwo nie deleguje nikogo do 
Narbonne, Stronnictwo nie popiera 
kandydatury radykała Gourgon'a. 

prasię i w świecie politycznym 
zatrzęsło się od domysłów i plotek, 
Zarząd partji dementujący własnego 
sekretarzą i kompromitujący kandy 
dąta kompromisowego, to przecież 
widowisko nie codzienne, 

Sensacyjne posunięcie Komitetu 
Wykonawczego rozbiło głosy wybor 
ców radykalnych w Narbonne tak, 
że bezkompromisowcy odddali kart 
ki za socjalistą i 

Blum przeszedł, 

Akurat się zdarzyło, że dzień zwy 
cięstwa Bluma urozmaicony został 
wypadkiem pożaru teatru w Narbon 
ne, Niektórzy upatrywali w tem 


częrwoną propadandę, 
którą spadnie na miąsto spokojnych 
winiarzy, drobnych kupców i wła- 
ścicieli winnic, niezarażonych dotąd 
agitacją socjalistyczną i 
„ladem“ nienawiści klasowej, 
Praworzędni ząwsze, chociaż anty- 
klerykalni radykali grali tu jakoby 
rolę wojtków międzynarodówki, 
Tak przynajmniej *ąbiły wszy- 
stkie prawicowe trąby, zapowiąda- 
iac w najbliższyej już przyszłośc: 
rozpąd kompletny stronnictwa rady 
kalnego. 
Skrzydło socjałizujące z jednej stro- 
ny, z drugiej zaś skrzydło kompro- 
misowców 


Do socjalizujących należy Daladier, 
prezes stronnictwa, oraz tacy mata- 
dorowie lewicy francuskiej, jak: Her 
riot, Callaux i Malvy, a do kompro- 
misowców bracia Sarrąut razem z 
niękarną gromadą senatorów i co 
bojaźliwszych radykałów powojen- 
nych. 

Zdemamtowanie sekretarza Pfeit- | 
ra było bezwątpienią zgrzytem, któ 


ry 
zdradził nieporozumienia i ferment 
wewnętrzny, 

Idące za tem usunięcie pana Pfeiffra 

ze stanowiska dotychcząs zaimowa- 

nego domysły te tylko potwierdziło 
Oczywiście, tak. 

JEST WALKA W ŁONIE PARTJI 
Ale o co chodzi jednym i drugim? 


Wacław Budzyński. 


odrązu zły omen: ogień zapowie- 
dzieć miał 


Losy uciekinierów z Rosji 


Do Genewy przybyło 12 przed- 
stawicieli państw, najwięcej zainte- 
resowamych w sprąwie azylu dla 
uciekinierów z Rosji. Oficjalnie 
przedstawiciele ci przyjechali na, 
pierwszą sesię ponownie stworzo- 
nej „międzypaństwowej komisii przy 
komisarzu Ligi Narodów dla spraw 
uciekinierów“, 

W rzecywistości zaś delegaci 
przybyli do Genewy na skutek 
otrzymąnego od ostatniego zebramia 
(IX) Ligi Narodów polecenia — 
„znalezienia rozwiązania, które 
umożliwiłoby zlikwidowanie proble 
mu „uciekinierów ' w naikrótszym 
cząsię. 

Dwanaście „zainteresowanych 
państw" to: Bułgarja, Czechosłowa- 
cja, Estonja, Francja, Grecja, Jugo- 
słąwia, Łotwa, Niemcy, Polska, Ru- 
munja, Włochy i Chiny. Państwa tej 
są zainteresowane z tego powodu, 


| 


„czarnomorskię ewakuacie*, Chiny 
— „Daleki Wchód”, zaś Francją, 
Niemcy, Czechosławacja i Polską 
są głównemi rezerwuarami dla tych 


wszystkich, którym udało się prze-| 


sączyć z państw bąłtyckich, Bałka- 
nów i Dalekiego Wschodu, 

W kążdem z tych państw. usta- 
nowiły się z uciekinierami miejsco- 
wę „narodowościowe wzajemne sto 
sunki, Prawie każde z nich wydało 
bardzo znaczne kwoty ną stworze- 
nie dla tych stosunków materjalnej 
bazy, 

„Czy nie byłoby wskązane całą 
sprawę pomocy dla uciekinierów 
przekazać qdministracjom narodo- 
wym i zlikwidować międzynorodo- 
wy organ do tych celów przeznaczo 
ay — komisariat Ligi Narodów?” 

ten sposób było postawione py- 
tanie w ubiegłym roku w piątei ko- 
misji Ligi Narodów, 


państwa, w którem się znajdują. 
Na obecnej sesii przewodniczący 
zaproponował wypowiedzenie się 
poszczególnych delegatów, czy 
skłonni są ułatwić uciekinieromm na- 
turalizację, I cóż się okązało? Za 
małemi wyjątkami wszystkie dele- 
gacje wypowiedziały się przeciwko 
tego rodzaju ułatwieniom. Wywody 
i argumenty każdego ze sprzeciwia- 
jących się państw dadzą się stre- 
ścić w kilku słowach; „Niech się 
naturalizują, tylko nie u nås!" Nie 
oponowała jedynie Francja, F 
Już iedynie tego rodzaju zastrze-; 
żęnia wykazały, że „zlikwidowanie, 
problemu w nąaikrótszym czasie" 
nie będzie tak łatwe, jakby się| 
mogło zdawać. O repatriacji nikt zy 
obęcnych nie wspomniał nawet, 
gdyż wszystkie państwa wyśmieni-; 
cie wiedzą o krwawych ekzeku-, 


W tej samei| cjach sowieckich wykonywanych 


że osiedliły się w nich znaczne ilo- komisji wyraził deleśąt Anglji rów-| na reemigrantach, Cóż więc pozosta 


ści uciekinierów „białych“, szuka- 


jących schronienia przed prześlado-- 
Bułgaria, | 


waniami „czerwonych . 
Grecja i Jugosławja  przygarnęły 


nież życzenie, by uciekinierom u- 
dzielać jaknajdalej idących ułatwień 
naturalizowanią się, to znaczy — 
przyjmowania obywatelstwa tego 


ło? Oczekiwanie chyba lepszych 
czasów — czasów dobrowolnej re- 


emigracji? 
= Al, Fr, | 


Tutaj tkwi właśnie całe nicbezpie- 
czeństwo, W finansowaniu tego prze- 
mysłu i górnictwa są zainteresowa- 
ne kapitały częstokroć, dosłownie, 
międzynarodowe, 

LA 

Tym nieosobowym potęgom nie 
może zależeć ną niczem innem, jak 
na utrzymaniu ; uzyskiwaniu coraz 
nowych, wielkich zysków, 


LA. 

Pozostaje nasz wierny sojusznik — 
Francja, Rząd irancuski widzi zape- 
wne dobrze niebezpieczeństwa kar- 
telizacji kapitałów w przemyśle fran 
cuskim i niemieckim, 


Quai d'Orsay potrafi powstrzymać 
apetyty międzynarodowych bankie- 
rów i nie dopuści do możliwości na- 
wet dyskutowania nad planem p. 
Rechberga, 

S, Bor, 


Reporferka amery- 
kańska 


Również w tej dziedzi» 
nie istnieją rekordy 


Przed dwoma tygodniami pewien 
reporter new-jorski nadawał do swe 
go dziennika materjął z aeroplanu 
znajdującego się na wysokości kil- 

tysięcy metrów nad miastem. Że 
by pobić ten „rekord” kolegą jego, 
dziennikarz Parrot podyktował swój 
artykuł z dna rzeki, na które opu- 
ścił się w kostiumie nurka, 

Dyktowąany artykuł kończył się 
następującemi słowami: 

„Znajduję na się dnie rzeki. 
Wokołó mnie jest brudno i niczego 
się nie widzi, Nogi moje przemokły 
i zdrętwiąły. Dalszy ciąg podyktuję 
na słoneczku!” 

Mowa Parrota była w redakcji 
wyśmienicie słyszana i przyimową- 
no ją przez zwykły aparat telefo- 
niczny. Parrot przemawiął do mikro 
fonu miniaturowej radjostacji, znaj- 
dującej się w jego hełmie, Fale jego 
radjostącji przejmowane były w Fi- 

elfji i transmitowane do New- 


Yorku, (B) 


Cudowny perłowy 
krzyż 


zamierza specjalny ko- 
mitetz Anglji ofiarować 
Papieżowi 

Przeszło piędziesiąt lat temu, au: 
stralijski poszukiwacz pereł Celly 
znalazł muszlę zawierających dzie- 
więć przpięknych pereł. Perły te 
były jednakowej wielkości i zrośnię 
te w ten sposób, że tworzyły pra- 
widłowy krzyż. 

Będąc zagorzałym kątolikiem, Ce 
lly uważał sprzedanie niezwykłej 
zdobyczy za bluźnierstwo, wobec 
czego zakopał perły w przybrzeż- 
nym piasku, 

Po kilku lątach syn Celly'ego od 
nalazł zakopany przez ojca krzyż | 
sprzedał go za 3 funty szterlingów 
pewnemu podróżnikowi, Forrestowi, 
Od Forresta odkupił go za znacznie 
większą kwotę jego przyjaciel 

Przechodząc z rąk do rąk, ko- 
nięc końców został cudowny krzyż 
nabyty za 7 tysięcy funtów szterlin 
gów przez pewną osobę, znąjdującą 
się w bliskich stosunkach z dwo- 
rem angielskim, 

obecnej chwili krzyż ten jest 


iednym z najcenniejszych ekspona- 


tów wystawy angielskiej, Ostatnio 
utworzony został specjalny komitet 
w celu nabycia tego krzyża i ofiaro- 
wanią go Papieżowi, (B) 
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29[V — „GŁOS POLSKI" — 1929 


Morderca b. p. Michata 


na 15 lat cieżkiego więzienia 
Krwawy „Stetan” przyjął wyrok z zadowoleniem 


Przed kratkami sądu okręgowego: sprawcy ohydnego mordu, 
rozegrał się wczoraj ostatni akt! Cały miesiąc trwały poszukiwania 
krwawej tragedji, któreł ofiarą padł, policji, poszukiwania, połączone z 
b. p. Michat Król, właściciel domów | wielkimi wysiłkami į z ogromną in- 
przy ul, Zawadzkiej 36 ; Al, 1 Maia; tensywną pracą, 
Nr, 15. F | 

Morderca jego, krwawy herazt j 
„Władców nocy“, który na sumie-; „Władców Mcoy“ 
niu swem ma cały szereg; Dopero w nocy z dnia 24 na 25-g0 
innych jeszcze napadów, zasiądi| stycznią r. b. policja łódzka areszto- 
wczoraj na ławie oskarżonych, Ro-; wała całą bandę, KTÓREJ HERSZ- 
man Szczęciński zrzekł się, jak wiuj TEM I PRZYWÓDCĄ BYŁ ZA- 
domo obrońcy z urzędu i bronił się| BÓJCA B. P, MICHAŁA KRÓLA, 
sam, Obronę swoią prowadził pla-| 48-LETNI ROMAN SZCZECIŃSKI 
nowo i metodycznie, wykazując nie-| bohater dzisiejszego procesu w łódz- 
pospolity spryt, Podcząs badąnia| kim sądzie okręgowym. Szczeciński 
świadków wciąż prosi o głos i dość| wraz ze swym kamratem Adamem 
zręcznie usiłuje osłabić wrażenie nie | Kaczmarkiem grasował w okolicach 


Ostatni napad 


Po wyjściu Króla Kukulska po- 
wróciła do Szczecińskiego, który, 
dowiedziawszy się o tem, że włąści- 
ciel mieszkanią wyszedł, kazał jej 
wypić ostątni kieliszek wódki, 

Szczeciński w myśl umowy z 
Kaczmarkiem i jego towarzyszami, 
miał pójść po nich i wyprowadzić z 
mieszkania służącą, lecz W TEJ 
CHWILI NA - NIESZCZĘŚCIE 
WRÓCIŁ DO MIESZKANIA B, P. 
KRÓL. 

Szczeciński wyszedł z pokoiku ną 
korytarz i w tej samej chwili z po- 
koju wszedł również na kurytąrz 
b. p. Król, i 

NASTĄPIŁO TRAGICZNE SPO 
TKANIE, 


przychylnych dla síębie zeznań, W | Łodzi wraz ze swą bandą, KTÓRA. Król na widok obcego człowieka 
czasie całego przewodu sądowego za | NOSIŁA GROŹNE MIANO„WŁA, zapytał niespokojnie: 


chowuje spokój, nie denerwuie się, CÓW NOCY”. 


rego rozbój jest chlebem codzien- 
nym, a życie ludzkie mąłoznaczną 
drobnostką,,, 

Szczeciński unika wzroku ludz- 
kiego, Na ławie siedzi odwrócony 
tylem do publiczności i bezmyślnie; 
wpatruję się w ziemię, 


Ostatniego napadu! 


Chorzeszów, w powiecie łaskim, 
Policja, zaalarmowana napadem, 
wszczęłą natychmiast pościg. 
Bandyci znaleźli się w potrzasku, 
Trzej bohaterscy policjanci Chyliń- 
ski, Wesołowski i Nykiel Z NARA- 
ŻENIEM ŻYCIA PODPEŁZLI DO 


WIEDZI STRZELIŁ Z REWOL- 
WERU. f 
Król padł trupem na miejscu, 


Szczeciński zeznaie... 


Po odczytaniu aktu oskarżenia sąd 


Kiedy zauważył wymierzony ku! KRYJÓWKI BANDYTÓW, która! przystąpił do badania oskarżonego. 


sobie objektyw aparatu fotograficz- | 
nego, nie pozwolił się zdjąć, zakry- 
wając twarz rękomą, 

O godz, 10 m, 15 na salę wchodzi 
komplet sędziowski w składzie na- 
stępującym: przewodniczący sędzia | 
Korwin-Korotkiewicz, asystenci sę- 
dziowie Kozłowski i Fajt, — Fotel 
prokuratorski ząaimuje prokurator 
Kawczak, 

Po załatwieniu wstępnych formal- 
ności przewodniczący przystąpił do 
odczytania aktu oskarżenia, 


Jak wykryto zbrodnię ? 

O godzinie 9.30 wieczorem niejaki 
Sender Wolf, uczeń piekarski, mie- 
szkający w tym samym domu u swe 
go majstra, idąc po schodach zauwa 
żył, ŻE DRZWI OD KUCHNI KRO- 
LA SĄ OTWARTE, A W KUCHNI 
JEST CIEMNO. 

Piekarczyk, tkntęty złem przeczu 
ciem, bał się wejść do wnętrza cie- 
mnego mieszkania, zbiegł więc szyb- 
ko ną dół i zawiadomił o swem spo- 
strzeżeniu lokatorów tego domu: 
sklępikarza, blacharza į syna dozor- 
cy. Wszyscy rązem uradzili, że w 
tajemniczej tej sprawie trzeba udać 
się do zięcia Krółą p, Szewelewą, 
mieszkającego o piętro wyżej, 

Wszyscy czterej udali się do p. 
Szewelewa, który razem iz nimi 
wszedł do mieszkania Króla, 

Weszli do kuchni, Było ciemno, 
Odkręcili kontakt, Nic — pusto, 

Z kuchni do dalszych pokojów 
prowadził mały korytąrzyk, Weszli 
do korytarza. Odkręcili kontakt, 

W tei chwil dopiero oczom ich 
przedstawił się straszny widok, 

W KORYTARZU W POZYCJI 
KLĘCZĄCEJ, OPIERAŁ SIĘ RA- 
MIONAMI O ŚCIANĘ TRUP MI- 
CHAŁA KRÓLA. 

W mieszkaniu, prócz zastygłych 
zwłok Michała Króla, znaleziono je- 
szcze nawpół przytomną służącą 
Króla — Wiktorje Kukulską. | 

Była nieprzytomna. Przypuszcza- | 
no jednak, że ona właśnie posiada | 
klucz do tej tajemniczej zagadki. Na | 
dzieje te jednak zawiodły, Kukulska 
nie wiele mogła powiedzieć po wy- 
trzeźwieniu, 

Zeznania jej były mgliste į nie mo- 
gły naprowadzić policii na ślądy 


| 


znajdowała się w leśniczówce. 
ROZGORZAŁA STRASZNA: 
WALKA W ZAPADŁEJ LEŚNI-) 
CZÓWCE, 
Bandytów skrępowano į skuto w 
kajdany, 


— SKĄD SIĘ PAN TU WZIĄŁ 
czyniąc wrażenie człowieka, dla któ| „Władcy nocy“ dokonali we wsi| I CZEGO PAN CHCE? 
SZCZECIŃSKI MIAST ODPO- 


Przeprowadzona rewizja osobista| cztery? 


w ich mieszkaniu wydała w ręce po- 
licjj KILKASET NABOI, KILKA- 
NAŚCIE PORTFELI I PORTMO- 
NETEK, TRZY REWOLWERY I 
BARDZO WIELE MATERJAŁU 
OBCIĄŻA JĄCEGO, 

Policja, schwytawszy Szczeciń- 
skiego, nie wiedziała jeszcze, że jesi 
on mordercą Króla, 

Drobna niedokładność tylko odró- 
Żniła mordercę Króla od schwyta- 
nego bandyty, A mianowicie: Szcze- 
ciński nosił bokobrody, o których 
nte wspominała ani Kukulska, ani 
Pytko, ani inny świadek, który wi- 
dział tajemniczego osobnika, odwie- 
dzającego służącą Króla, 

To; on l... 

Kiedy mu jednak bokobrody ogo- 
lono, Kukulska, ujrzawszy go, odra- 
zu krzyknęła: „To, ont..* 

Szczęciński przyznał się i zeznał, 
że na sześć tygodni przed dokona- 
niem morderstwa wszedł w kontakt 
z bandą Władców Nocy, która jako 
przyszły teren jei dziąłań wskazała 
mu mieszkanie Króla, 

Role zostały podzielone i Szcze- 
ciński otrzymał polecenie zawarcia 
znajomości z Kukulską W CELU 
WYWABIENIA JEJ W OQDPO- 
WIEDNIM MOMENCIE Z MIESZ- 
KANIA, 

Dla wykonanią polecenią Szczeciń 
ski przedzierżgnął się w handlarzą 
pończoch i z pudełkiem pod pachą 
udał się do mieszkania Króla, 

W ten sposób nawiązał z Kukui- 
ską znajomość i zaczął u niej by- 
wać. 

Tragiczne spotkanie 

Krytycznego dnia Szczeciński 
przybył do Kukulskięi o godz, 6-el; 
wieczorem, kiedy w mieszkaniu był; 
obecny b. p. Król Kukulska ; Szcze; 
ciński siedzieli w pokoiku nad bu-! 


telką wódki, | 


Przew.: — Czy oskarżony był ką- 
rany? 

Osk.: — Tak. 

Przew.: — Ile razy? 

Osk.: — Dwa razy. 

Przew,: — Napewno dwa, a może 


Osk.: — Miałem wyroki połączo- 
ne, 

Okazuje się, że Szczeciński kara- 
ny był dwukrotnie: raz ną 2 lata 
więzienia, a raz na rok į 6 miesięcy. 

Przew.: — Czy oskarżony przy- 
znaje się do winy? 

Osk.: — Owszem, ale nie popeini- 
łem morderstwa z chęci zysku, 
BYŁEM 0SZGŁOMIONY I CHCIA- 
ŁEM SIĘ NAWET SAM TARG- 

NĄĆ NA ŻYCIE, 

Szlkoda, że tego nie zrobiłem, 

Przew,: — Proszę opowiedzieć od 
początku wszystko jak to było,,, 

Osk,: — Po wyjściu z więzienią 
zacząłem handlowąć pończochąmi. 

Przew.: — Skąd brał oskarżony 
pończochy? 

Osk.: — W halach, Zaszedłem 3 

í 
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Kukulskiej pierwszy raz, ale ona nie 
kupiła, Za drugim razem oświądczy 
ła, że kupi, ale chce mnie zapoznać, 
Zrozumiałem, że chce kupić pończo- 
chy, ale pod warunkiem, że się z 
nią ożenię, 

Przew.: — Więc níe mieliście wca 
le zamiaru wywabić jei z mieszka- 
nią? 

Osk,: — Nie, 

Przew.: — A dlaczegoż są rozbie- 
żności w zeznaniach oskarżonego? 

Osk,: — Teraz jestem przytomny, 
a wtedy byłem oszołomiony, | 

Przew.: — Dlaczego oskarżony | 
nie podał Kukulskiej swego właści- 
wego imienia? 

Osk.: — To było tak: wyszliśmy 
raz na spącer, Ja się jej pytam, ja- 
kie ona lubi imię, Ona mówi, lubię 
imię „Stełcio*, Jak powiedziała, żę 
Stełcio, to niech będzie Stefcio, 

Przew.: — Poco oskarżony miał 
przy sobie rewolwer? 

Osk.: — Dla samoobrony. 


Rób co chcesz... 
Przew.: — Dlaczego Kukulska le- 


pili, to Kukulska przyciągnęła mnie, 
do łóżka i powiedziąła: „Rób co! 
chcesz." 

Przew.: — No i oskarżony zrobił 
to, co chciał? Czy zawsze oskarżony 
robił z nią co chciał? 

Osk.: — Jak czasem.. 

Następnie zwraca się do oskarżo- 
neśo prokurator, 

Prok,; — Czy oskarżony poza 
wszelkiemi zarzucanemi mu zbrod- 
niami jest jeszcze posądząny o do- 
konanie zabójstwa w powiecie wro- 
cławskim? 

Osk.: — Jestem posądzany, ale do 
tego zabójstwą nie przyznaję się, 


Zeznania Świadków 


Sąd przystępuje do badania świad 
ków, Pierwszą staje przed stołem 
sędziowskim córka zamordowanego 
Króla p. Estera Szewelew, Zeznaję 
ona, że ojciec krytycznego dnią fniał 
w portfelu zaledwie 20 zł. Zasadni- 
czo nieboszczyk tolerował wizyty 
obcych mężczyzn u służącej, Po 
zbrodni — zeznaje świądek — zauwa 
żyłam, że w pokoju jadalnym szuł-| 
iady z kredensu były wysunięte, 

Następny świądek dr. Milker, któ 
ry zawęzwany został do Króla, 
stwierdzą, że skoro wszędł do kury- 
tarza, zauważył człowieka, leżącego 
na ziemi twarzą obróconego do pod- 
łogi, Wokół głowy była kałuża świe- 
że zakrzepłei krwi. W pokoju służ- 
bowym natomiast ujrżał Kukulską 
leżącą ną łóżku z podniesioną suk- 
nią, Zdradzałą ona objawy zatrucia 
alkoholem, 


Z kolei sąd wzywa świadka Mar- 
kowicza, 

— Krytycznego wieczoru — zezna- 
je Mąrkowicz—przyszedłem do Kró 
la, chcąc załatwić pewną sprawę. 
Do mieszkąnia udałem się irontem. 
Kiedy jednak na pukanie moje do 
drzwi nikt się nie odzywał, usiłową 
łem wejść do mieszkania kuchnią, 
Ku wielkiemu zdziwieniu drzwi zą- 
stałem otwarte, W kuchni, mimo, że 
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jestem, proszę sądu zrujnowana mo- 
ralnie i fizycznie, Proszę wobec te- 
go pana sędziego o zadawanie mi 
pytań. 

Przęwodniczący: Dobrze, 

Kukulska zeznaje, iż Szczeciński 
zjawił się w mieszkaniu jei chlebo- 
dawcy jako sprzedawca pończoch, 

Początkowo zachodził do niej je- 
dynie w tym charakterze, a potem 
już jako znajomy. Świadek polubił 
mordercę, Kukulska zamyśląła na- 
wet o małżeństwie ze Szczecińskim, 

Szczeciński według zeznąń Ku- 
kulskiej przyszedł do niej krytycz- 
nego dnia o godz, 7-ej wieczorem i 
przyniósł ze sobą jak zwykle wód- 
kę, 

Pytkówną, która znajdowąła się 
wtedy w mieszkaniu b. p. Króla wy 
szła nąskutek prośby mordercy — 
chciał pozostać sam ną sam z Ku- 
kulską, 

Kukulską zeznaję, iż po wypiciu 
trzeciego kieliszka strąciła przytom 
ność i nic nie wie, co się potem 
działo, 

O godzinie 1-ej popoł, sąd zarzą- 
dza godzinną przerwę, 

Po wznowieniu posiedzenia sąd w 
dalszym ciągu bada Kukulską, ce- 
lem stwierdzenia, czy Szczęciński 
przed zabójstwem grasował w po- 
kojąch i tam się spotkał z Królem, 


| czy też Król spotkał go w pokoju 
« służącej, 


Gdyby nieboszczyk 
wstał... 

— Oskarżony: Nie uchyląam się 
od wyroku, ale gdyby nieboszczyk 
Król wstał z grobu, to by mógł przy 
świadczyć jak było, Nie mam świad 
ków bo Kukulska była pijana, Mo- 
im świadkiem jest Bóg... 

Król usłyszął mamrotąnie Kukuł 
skiej i dlatego chciał wejść do 
kuchni, W drzwiach spotkaliśmy 
się. 

Św, Szewelew: — Oskarżony na 


nikogo nie było, paliło się iednak į ślędztwie w mojej obecności mówił 


światło, Wszedłem do pokoju i za- 
palilem światło, Tknięty złem prze- 
czuciem, udałem się do pokoju słu-; 
żącej, I tu jednak było ciemno, Mi-| 
mo to jednak dojrząłem Kukulską| 
leżącą na łóżku z zadartą do góry 
suknią, Kiedy powróciłem do ciem- 
nego kurytarza, natknąłem się na 
trupa, ‘Kontakt elektryczny w kory- 
tarzu był zepsuty... 

Następny świadek Reichmann ze- 
znaje, iż spotkał go Moszkowicz į o~ 
powiedział mu, że u Króla „coś się 
dzieje". Udał się wobec tego na górę 
razem z Szewelewem, Po zapaleniu| 
światłą ujrzeli b. p. Króla leżącego, 
w kałuży krwi, 


Syn zamordowanego 
Matan Król 

Wśród dramatycznego napięcią 
zeznaje z kolei syn zamordowanego 
p. Natan Król, Na kapeluszu i rę- 
kawie nosi żąłobę, Głosem równym 
i spokoinym opowiada sądowi o tem, 
w jakich okolicznościach ząwiado- 
miony został o tragicznej śmierci oj- 
ca, 


Lo mówi Kukulska? 


Średniego wzrostu, o wychudłej i 
zmizęrowanej twarzy, zeznaje gu 


W tej chwili rozległy się kroki ne żałą na łóżku w ogromnym nieła-| sem cichym a miejscami niemal -~ 


kurytarzu, To Król wchodził, aby 
włożyć palto, 


dzie? 


Osk.: Potem, śdyśmy się na- 


tem, , 


| inaczej, 


Po przesłuchaniu jeszcze kilku 
świadków, którzy nic szczególnie 
ważnego do sprawy nie wnieśli, sąd 
odczytuje protokuł oględzin í oddaje 
głos biegłemu dr. Hurwiczowi, któ- 
ry stwierdzą, ŻE ŚMIERĆ PO- 
WSTAŁA WSKUTEK USZKO- 
DZENIA MÓZGU, Strzał padł bez 
sprzęcznie zbliska, a rana była 


| śmiertelna, to też zgon nastąpił na- 


tychmiast, 


Przewodniczący odczytuje CZTE 
RY WYROKI, JAKIE ZAPADŁY 
SWEGO CZASU NA OSKARŻO- 
NEGO SZCZECIŃSKIEGO I ZA- 
ŁĄCZA JE DO AKTU SPRAWY, 

Na tem zakończono przewód są- 
dowy i głos zabrał p, prokurator 
Kawczak, który domagał się kary 
śmiercj na Szczecińskiego, 


Wyrok 


W ostatniem słowie oskarżony 
stwierdził, że nie działał z chęci 
zysku, O nic sąd nie prosił, 

Sąd udał się ną naradę, 

O GODZINIE 8-ei WIECZOREM 
SĄD OGŁOSIŁ WYROK SKAZU- 
JĄCY OSKARŻONEGO SZCZE- 
LiINTKIEGO NA 15 LAT CIĘŻKIE 
« > WIĘZIENIA, 

Wyrok skazaniec przyjął z zado- 


— Po tem nieszczęściu — mówi —| wcleniem, 
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Konieczność kontroli gospodarki miejskiej 


Jako antidotum na szaiowanie groszem publicznym 


finansowa drugiego pod wzgledem wielkości miasta w Polsce 
zmierza Ku ruinie 


Gospodarka 


Władze 


Nie ulega wątpliwości, że rządzą- 
ca większość miejska wykazała, 
jak dotąd, kompletną nieznajomość 
spraw samorządowych, natomiast 
całkowicie potwierdziła swoie wy- 
sokie walory demagogów partyjnych 
traktując gospodarkę miejską nie z 
puktu widzenia interesów miąsta, a 
z puktu widzenia intęresów repre- 
zentowanej kliki, 


Samorząd łódzki przez niepoczy 
talną gospodarkę obecnych rząd- 
ców miejskich pogrzebany zostął na 
całe lata, 


Większość radziecka z chwilą do 
rwanią się do władzy rozpoczęła go 
spodąrkę od porachunków partyj- 
nych, Ofiarą pierwszego tąkiego po- 
rachunku padli robotnicy na Pole- 
siu, podejrzani o sympatje do in- 
nych partyj. Jeżeli się zważy, że 
roboty te przeważnie prowądzone 


były za rządowe pieniądze to tego 


Wdowa po „Nieśmierfel-9 


nym“ szuka śmierci 


i sypia na ławkach ogro- 
dowych 


Najmniej nawet obeznanym z lite- 
raturą obcą nie potrzeba przypomi- 
nąć, kim był Alfred Capus, Kto tyl 
ko chodzi po ulicąch jakiegokolwiek 
większego miasta w Europie, lub 
Ameryce i rzuca od czasu do czasu 
okiem na rozlepione afisze teatralne, 
zdał sobie oddawna sprawę, że to 
jeden z najbardziej granych auto- 
rów dramatycznych na świecie, 

Zdawałoby się więc, że wdowa 
po tym świetnym pisarzu paryskim, 
który dostąpił nawet zaszczytu, że 
został jednym z „Nieśmiertelnych” 
Alkądemji Francuskiej, opływać mu 
si w dostatki, Tymczasem jest 


wprost coś przeciwnego, Przed paru! 


dniami rozeszła się w Paryżu i Lon: 
dynie wiadomość, że pani Capus 
znikła i że zachodzi obawą, czy nie 
popełniła samobójstwa, a przy tej 
sposobności prawida wyszła najaw, 


Alfred Capus umarł w chwili, 
kiedy jego stosunki majątkowe by- 
ły bardzo zawikłane, honorarja ząś 
za jego sztuki, które dotychczas na 
pływają obficie z całego świata, idą 
ną zapłacenie jego długów, A wdo- 
wa, osierocona i pozostawiona sama 
sobie, popadła stopniowo w coraz 
wiekszą nędzę, 


Wyprzedała wszystkie klejnoty, 
które jej mąż kupił w czasąch świet 
ności, aż doszło wreszcie do tego, 
že nie miąła czem zapłacić zaległego 
czynszu za skromny pokoik w ho- 
teliku, choć ten czynsz wynosił za- 
ledwie 200 fr., czyli około 70 zł. 
miesięcznie, Garkuchnie i skromne 
restauracyjki, w których się poży- 
wiała, także nie chciały dąwać na 
kredyt, więc znikła, pozostawiając 
kartkę, że radaby skończyć z ży- 
ciem. 

Poszukiwania policyjne wykazały, 
że odwiedziłą pewnych znajomych, 
do których wprosiłą się na kolację 
i nocleg, a potem dyskretnie odeszła 
nie chcąc nadużywać gościnności. 
Widziono ją następnie obozującą na 
ławkach ogrodowych, w takim sta- 
nie zmęczenia, żę widocznie noc 
spędzidą bezdomnie a dalej i ten 
$ląd się zatarł, iak iż zachodzi oba- 
wa samobójstwa, jeżeli w przygnę- 
bionem wyczerpaniu miała jeszcze 


nadzorcze winny położyć Kres tem niezdrowem objawowi 


rodzaju czyny kwalifikują się jako] aby na te cele magistrat dokładał 


wysoce nieetyczne, 


Następnymi z kolei byli sekwestra 
torzy w liczbie około 40 rzekomo 
zbędni, po to tylko, ażeby w na- 
stępstwie wejść z wnioskiem do u- 
rzędu wojewódzkiego o zatwierdze- 
nię etatów stanowisk służbowych 
coś około 400 w tem sekwestrąto- 
rów około 60, Jeżeli się zważy, że 
zakres prac samorządu nic się nie 
zwiększył to tego rodzaju pomysły, 
jak podwyższenie etatów należy u- 
ważać, jako karygodne szafowanie 
groszem publicznem. 


kilkaset tysięcy złotych rocznie 
wtedy, kiedy mą cały szereg innych 
konieczniejszych potrzeb. 
Kompletną nieznajomość rzeczy 
pociągającą za sobą miljonową stra- 


tę, wykazuje sprawa skanalizowąnia 
Polesia, 


Wbrew realnym planom wydziału 
kanalizacji, ograniczającym się do 
budowy dołu biologicznego za su- 
mę około 200,000 zł. zresztą bez 
jakiegokolwiek uszczerbku dla lud- 
ności, zdecydowano budowe linji 
kanalizacyjnej łącznie z kolekto- 


Do karygodnych postmięć AE. rem za sumę zł, około 3 miljonów. 


stratu, świadczących o tem, że niej 


liczy się on z groszem publicznym, 
należy wybudowanie na Chojnach 
domów czynszowych, Opracowane 
przez magistrat stawki komornego, 
władze nadzorcze musiały odrzucić, 
bowiem nie do pomyślenią jest, 


Wstrzymanie budowy domów ro- 
botniczych na Polesiu przez nie- 
oszczędną, chaotyczną i nieumiejęt- 
ną gospodarkę, daleko idący pro- 
tekcionizm przy wyborze firm, mł- 
jonowe subsydja itd. świądczą o 
złej woli rządców miasta, która 


jaknajprędzej musi być ukróconą. 

Ponieważ za rozrzutną gospodar 
kę należy uważać kupno samocho- 
dów luksusowych dla prezydjum 
magistratu, Coprawda pokrywa się 
to ze słuszną dewizą Libknechtą 
„żyj jak burżuj, bylebyś udawał pro 
letąriusza”, 


Zignorowanie niezainteresowanego 
czynnika społecznego (komisię te- 
atralną) i rzucenie ma szalę oso- 
bistej przyjąźni interesów i powag! 
całego miasta, które połączone bę- 
dą z większym zaangażowaniem 
funduszów miejskich, chociażby ze 
względu na attorytet protektora, po 
ciągnie za sobą nowe ciężary, Włą 
dze nadzorcze zastosowały narazie 
bardzo pozytywny środek zapobie 
gawczy przeciw szałowantu gro- 
szem publicznym, odrzucając bud- 
Żet miejski z zaleceniem przeprowa- 
dzenia w nim daleko idących oszczę 


Kasza i polskie śledzie 


wpłyna na aKtywizacje bilansu handlowego 


Sprawa aktywizacji bilansu 
handlowego należy niewątpliwie 
do najbardziej doniosłych zagad- 
nień chwili. O ile nie leży w inte- 
resach państwa ograniczać wwo- 
zu artykułów inwestycyjnych, 
nadewszystko maszyn, które 
przyczyniają się do rozwoju pro- 
dukcji krajowej, o tyle do zagad- 
nień koniecznych i korzystnych 
należy ograniczenie wwozu nie- 
których artykułów konsumpcyj- 
nych. Ponieważ ograniczenie 
*wwoziu niezawsze odpowiada tre- 
į Sci zawieranych z obcemi kraja- 
mi umów, przeto tendencją czyn- 
ników miarodajnych jest w chwili 


obecnej zastąpienie konsumpcji 
wwożonych artykułów przez ar- 
tykuły przetworu krajowego. Je- 
dnym z takich artykułów jest ryż 
który w pozycjach bilansu han- 
dlowego zajmuje wybitne obcią- 
żające ten bilans miejsce. 

Drogą przez administrację o- 
gólną prowadzona jest od kilku 
miesięcy szeroka propaganda 
wśród ludności w kierunku zastą- 
pienia ryżu zwykłą polską kaszą. 
Badania przeprowadzońe w pań- 
stwowym zakładzie higieny wy- 
kazały, że kasza jest niemniej 
pożywna od ryżu, odznacza się 
taniością, a pozatem znajduje się 
na rynku w dowolnej ilości. 


Drugim zagadnieniem jest 
kwestja konsumpcji śledzi. Jak 
sie dowiadujemy, min. przemy- 
słu i handlu opracowuje projekt 
urządzenia polskiego rybołóstwa 
i skierowania go na tory połowu 
śledzi na morzu otwartem. 

Projektuje się wybudowanie 
wielkiej solarni w pobliżu Gdyni, 
w której śledzie te byłyby łado- 
wane do beczek. Jak nas infor- 
mują, grupa prywatnych przed- 
siębiorców również nosi się z za- 
miarem utworzenia konsorcjum 
dla połowu i przetworów śledzi. 
W najbliższych dniach ma się ta 
sprawa rozstrzygnąć, 


Lombardowanie papierów wartościowych !z8a Prze 


w Pocztowej Kasie Oszczędności 


Dyrekcja P.K.O. rozpoczyna 
obecnie z podwójną energją akcję 
przyjmowania do lombardu wszel 
kich papierów wartościowych. Ta 
kie lombardowe pożyczki na pa- 
piery państwowe wydawane są w 
wysokości 80 proc. ich wartości. 
Papiery hipoteczne i komunalne 
mogą uzyskać 75 proc, akcje 
Banku Polskiego lombardowane 
są po 100 zł. od sztuki, zaś inne 
papiery prywatne dywidendowe 
przyjmowane są po 50 proc. ich 
wartości giełdowej; 4-procentowa 
pożyczka inwestycyjna może być 
lokowana po 80 zł. za sztukę, zaś 


5-procentowa dołarowa po 44 zł. 
za sztukę. - 


Oprocentowanie papierów pań- 
stwowych i akcji Banku Polskie- 
go wynosi 10 proc. w stosunku 
rocznym, papierów hipotecznych 
i komunalnych po 11 procent, a 
wszystkich innych po 11,5 proc. 
Pożyczki wydawane są na 3 mie- 
siące z prawem prolongaty do 
9-ciu miesięcy maksymalnie. 


Należy stwierdzić, że prywat- 
ne instytucje kredytowe lombar- 
dują wymienione papiery po 12 
procent w stógunku rocznym. (—) 


` Weksle zaprotestowane 


y 


Według danych, 


w kwietniu r. b. 


zebranych | wanych weksli 


yprzez wydział statystyczny ma-|na sumę 2,809.400 zł. 


‘gistratu, liczba weks'i, wykupio- 
inych n notariuszów bez sporzą- 
¿dzenia protestu wynosiła w kwiet 
„niu r. b. 16,992 na ogólną sumę 
zł, 3,682,900. 


Ogólna liczba weksł, zaprotę- 


stowanych w roku bież. od dnia í 


I stycznia do 30 kwietnia, wynosi 


» na takie postanowienie. Liczba weksli zaprotestowa-; gólna suma  zaprotestowanych 
ZEW MA "<A nych w tym samym okresie wy- |weksli w roku 1927 wynosiła 
Er nosiła 42.320 na ogólną sumę , 28.305.700 zł., zaś w roku 1928— 

18.292.100 zł. W roku ub. w mie- | 44.905.100 zł. 


"siącu kwietniu liczba zaprotesto- 


_ | użyteczności 
wynosiła 17.704 | dazcześ i społecznej 


| 139.325 łącznie na sumę 26 mitj. |ciłagsię 
[231 tys. 600 zł., podczas gdy o- 


mysłowo-Han= 
dlowa 


Art. 7 rozporządzenia Prezy- 
denta Rzplitej z dn. 23 grudnia 
1927 r. o zapobieganiu upadłości 
przewiduje, że prezes sądu może 
zasięgać od izb przemysłowo-han 
dlowych opinii © użyteczności 
państwowej, gospodarczej i spo- 
łecznej przedsiębiorstwa proszą- 
cego o odroczenie wypłat. 

Pojęcie użyteczności może być 
jednak wobec ogólnikowej jego 
treści niejednolicie intepretowane 
wskutek czego poszczególne izby 
na odmiennych kryteerjach opie- 
rać będą swe opinie w przedmio- 
cie wniosków o nadzór, co znów 
sprawiłoby, iż w różnych okrę- 
gach stosowana byłaby różnorod- 
na praktyka w przedmiocie kwa- 
lifikowania odnośnych wniosków. 
Wyłania się przeto konieczność 
ujednostajnienia kryteriów, ja- 
kiemi kierować się winny izby 
przy wydawaniu swych opinii o 

państwowej, gospo- 
odnośnych 
"psoszących o odroczenie 


z tem izba prze- 
mysłogro-hamdlowa w Łodzi zwró 
do poszczególnych izb 
ptzemaysiowo - handlowych z ob- 
szernym kwestjonarjiuszem, celem 


doeładneco sprecyzowani" jakie- 

mi kryteriar': kieruią się po- 

szczególne iz5n: orzy vrydawaniu 
cażnji. 


dności, 

Jeżeli na zakończenie dodamy, že 
podczas strąjku generalnego w za- 
stępstwie prezydenta miasta podpi- 
suje ogłoszenie wywieszone w lo- 
kalu magistratu o tem, że „biura nie 
czynne z przyczyn strajku" p. Woj 
dan, członek komisji strajkowej, to 
wszystko to zakrawą na bagatelizo 
wanie spraw samorządowych, dru- 
giego pod względem wielkości mia 
sta w Polsce, 


Reasumując powyższe, wważamy 
Że tego rodzaju szafowanie groszem 
publicznem nie może być tolerowa 
ne i władze nadzorcze winne na- 
tychmiast położyć kres niepoczytal 
nej gospodarce wielkorządców mie) 
skich, delegując specjalnego kon- 
trolera finansowego. 


Właściwi ludzie, na właściwym 
miejscu — oto czego żądamy od sa- 
| morządu Wic. 


„Rzekome” usfąpienie 
prezydenta Zienięckiego 


Wobec pojawienia się w jednym: 
z dzienników łódzkich wiadomości 
o rzekomym ustąpieniu prezydenta 
Ziemięckiego i kandydaturze wice- 
prezydenta dr, Wielińskiego na sta- 
nowisko prezydenta miasta, jak rów 
nież — wobec podanią w tym sa- 
mym dzienniku informacji, jakoby 
wiceprezydent dr. Wieliński przejął 
już mieszkanie prez. Ziemięckiego, 
Oddział Prasowy upoważniony zo- 
stał do wyjaśnienia, iż informacje te 
nie odpowiadają prawdzie. P, wice- 
prezydent dr. Wieliński nie objął 
i nie mą zamiaru obejmować miesz- 
kania prezydenta Ziemięckiego, któ 
ry — jak wiadomo znajduje się z 
powodu choroby — na urlopie zdro- 
wottrym. 

ję 

Otrzymany komunikat w ime 
bezstronności drukujemy, nie prze- 
sądza to jednak faktu zdecydowane 
go zrzeczenia się przez p. prezy- 
kk Ziemięckiego mieszkania, (p 
red, 


| Firma „Gentęlman'* 
przed sądem pracy 


W firmie angielsko-szwedzko- 
polski przemysł gumowy „Gen- 
telman“ przy ul. Aleksandrow- 
skiej 156 pracowała w charakte- 
rze maistrowej Marta Sinderman. 
Przed niedawnym czasm wspom- 
niana firma zwolniłą z pracy Sin- 
dermanównę, nie wypłacając jej 
wynagrodzenia za przepracowane 
ostatnie dwa dni i godziny nad- 
etatowe oraz bez przysługujące- 
go jej 3-miesięcznego odszkodo- 
wania. 

Wobec tego poszkodowana 
wystąpiła do sądu pracy z po- 
wództwem o zasądzenie na jej 
korzyść od firmy „Gentelman* 
sumy 805 zł, 94 gr. 

Sąd pracy po rozpatrzeniu 
sprawy zasądził w całości po- 
wództwo na rzecz Marty Sinder- 
man od firmy „Gentelman“ wraz 
z kosztami sądowemi i za prowa- 
dzenie sprawy. w) 


Dr. med. 


Rachela LEW 


spec cherób dziecięcych nrzyjmuje w 
lecznicy „WITAJ. 
Piotrkowska 45, telef, 47-44. 
Od godz. 5—4 i pół po potr 
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Go dzień niesie? 


| EST | Dziś: 

| MAJ Teodozji. 
Jutro: 

| Boże Ciało. 

} 


Wschód sł. 4.05 
Zachód sł, 19,49 


Dokąd pójść? 


Teatr Miejski: — Do piątku 
włączine występy t. zw. praskiej 
grupy słynnego moskiewskiego 
„Teatru Stanisławskiego" (Teatr 
Artystyczny). 


Jutro: — „Wieś Strepańczy- 
kowo*, sztuka w 5-u aktach A. 
Dostojewskiego. 


Teatr Kameralny: — Dziś we- 
soła 3-aktowa komedja amerykań 
ska J. Larric'a „Gorączka nafty“ 
z M. Zniczem w roli głównej. 


Jutro: — „Gorączka nafty“. 


Teatr Letni (w ogrodzie Sta- 
szica): — Dziś i dni następnych 
świetna satyra Katajewa „Kwa- 
dratura koła“. 


Początek o godz. 9-ej. 


Powrót tramwajem zapewnio- 
ny. 

Teatr Popularny: — Dziś 
„Księżniczka Czardasza“, operet- 
ka, która w triumfie obiegła sce- 
ny całego świata. W roli tytuło- 
wej E. Brandtówna. 


Jutro: — „Księżniczka Czar- 
dasza', 


W przygotowaniu przeróbka 
romansu Al. Dumasa p. t. „Trzy- 
dzieści lat z życia szulera*. 


KINOTEATRY. 


Casino: — Dama pod maską. 

Corso: — Tarzan i złoty lew. 

Grand-Kino: — Musisz się ze 
mna ożenić. 

Luna: — Szampan. 

Odeon: — Szaleństwo jednej 
nocy. 

Oświatowy: — Kultura ciała; 
dla młodzieży: Ku chwale oj- 
czyzny. 

Splendid: — Golgota miłości. 

Spółdzielnia: — Śmiej się pa- 


cü. i 
Wodewil: — Tarzan i złoty 


RADIO. 


PROGRAM WARSZAWSKI 
ŚRODA. 
11.56 — Sygnał czasu z war- 
szawskiego obserwatorium astrono- 
micznego. 


12.10—13.00 — Program dla dzie 


Sroda 


ja 


ci. 

12.50—13.00 — Komunikaty Po- 
wszechnei wystawy krajowej, Trans 
misją z Poznania na wszystkie pol- 
skie stacje. 

13.00 — Kom.: roln., meteorolg., 
oraz transmisja z Krakowa notowań 
giełdy zbożowej krakowskiej, 

14.50 — Komunikaty: meteorolo- 
giczny i gospodarczy. 


15,10—Odczyt „Przegląd polityki 
międzynarodowej za miesiąc kwie- 
cień," 

15,35 — Komunikat harcerski. 

15.50—16.45 — Koncert z płyt 
gramofonowych. 

17.00 Odczyt pt. „Polskie mapy 
dla turystów". 

17.25 — Skrzynka pocztowa. 

17.55 — Koncert popołudniowy 

18.50 — Rozmaitości. 

19.10 Odczyt pt. „Ruch krajoznaw 
czy w r. 1928. 

19.35 — „Skrzynka pocztową rol 
nicza”* — inż. W, Tarkowski, 

19,56 — Sygnał czasu. 

20.05—20.15 — Komunikaty kon- 
kursowe P, W. K. 

20.15 — Transmisja z Poznania, 

Komunikaty: lotniczo - meteorolo 
śiczny, policyjny, sportowy i PAT, 
oraz retrąnsmisje ze stącyj zagra- 
nicznych, 

23.00 — Transmisja muzyki ta. 
necznej, 


Zebranie 


Dnia 5 czerwca o godz. 5 po 
poł. odbędzie się w lokalu Tow. 
kredytowego m. Łodzi (Pomorska 
Nr. 21) plenarne zebranie łódzkiej 
Izby orzemvsłowo-handlowej. 


Wczoraj o godzinie 10-ej wie- 
czorem w klatce schodowej do- 
mu przy ulicy Cegielnianej 75 
rozległ się wystrzał rewolwero- 
wy. Gdy na odgłos strzału wy- 
biegli lokatorzy, ujrzeli oni stra- 
szną scenę. 


Na kamiennych stopniach le- 
żała, zbroczona krwią, młoda 
dziewczyna, Obok niei stał tru- 
pio blady młodzieniec, trzymają- 
cy w ręku jszcze dymiący rewol- 
wer. 

— Co ia zrobiłem?... — szep- 
tał. — Co teraz będzie?... 

Lokatorzy, nie tracąc ani 
chwili czasu, telefonicznie zaalar- 
mowali pogotowie, oraz 5-ty ko- 
misarjat policji. Przybyli przed- 
stawiciele władz policyjnych wdro 
żyli dochodzenie, które dało na- 
stępujące wyniki: 

Wczoraj wieczorem w lokalu 
przy ulicy Cegielnianej 75 odby- 
walo się zebranie członków orga- 
nizacii młodzieży  sionistycznej 
im. Teodora Hercla. Na zebraniu 


| O 0 m o o ae 


Doszło do wiadomości mini- 
sterstwa spraw wewn., że niektó- 
rzy starostowie pociągają do re- 
jestracii kobiety, które posiada- 
jąc obywatelstwo polskie, poślu- 
biły cudzoziemców © ustalonej 
przynależn. państwowej, względ- 
nie wyszły za cudzoziemców o 
nieustalonej przynależności pań- 
stwowej. Ma się tu na względzie 
w wypadku zamążpójścia za oby- 
watela obcego państwa tylko te 
wypadki, kiedy małżonek przy- 
należny jest do kraju, którego 

> oma 


W dniu onegdajszym do ko- 
misarjatu policji państ. w Toma- 
szowie Maz. zgłosiła się Anna B., 
robotnica, zamieszkała przy wli- 
cy Władysławskiej i złożyła za- 
meldowanie o zwierzęcych czy- 
nach swego drugiego męża Wła- 
dysława. 

Wyżej wymieniony w czasie 
iej nieobecności starał się doko- 
nać gwałtu na jej córce z pierw- 


W tych dniach w Ozorkowie 
odbyło się ogólne zebranie od- 
działu związku _ majstrów fa- 
brycznych w sprawie ubezpiecze- 
nia majstów, jako pracowników 
umysłowych. 

Po szczegółowem wyjaśnieniu 
akcji ubezpieczeniowej maistrów 
fabrycznych przez prezesa zarzą- 
du głównego oraz wyłonionej na 


W kołach bankowych zwróco- 
no uwagę na utrudnienia, jakie 
czynione są ze strony Banku Pol- 
skiego w stosunku do weksli, 
przedstawianych do redyskonta, 
[a które w drobnych szczegółach 
nie odpowiadają przepisom o wy- 
pisywaniu i wypełniania tekstu 
wekslowego. Dotychczas władze 
Banku Polskiego z liberalizmeni 
odnosiły się do wszeeęlkiego ro- 


| — =m a nn Ii M NN O c M wm m_i MMM | 


Zwierzę w ludzkiem ciele 


Ojczym zamierzał zgwałcić pasierbice 


29[V — „GŁOS POLS. 


tem między innemi byli obecni: 
15-letnia Basia Joselewiczówna, 
uczenica 7-ej klasy gimnazjum 
Aba, zam. przy ul. Kilińskiego 19, 
córka zmarłego niedawno kanto- 
ra synagogi, oraz student poli- 
techniki Abram Lubiński, zam. 
przy ul. Narutowicza 29. Około 
godz. 10-ei zebranie zostało roz- 
wiązane. Joselewiczówna i Lu- 
biński ostatni opuścili lokal. W pa 
rę chwil później na schodach 
huknął strzał. Joselewiczówna 
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powiedział nadbiegłym  lokato- 
rom. Gdy wezwane pogotowie za- 
brało Joselewiczównę do szpita- 
la udał się on do mieszkania 
swych rodziców na ul. Naruto- 
wicza. Nikt go wówczas nie za- 
trzymał, gdyż dopiero w parę 
minut później zjawiła się policja. 
Władze policyjne, które na pod- 
stawie zeznań przybyłych człon- 
ków organizacji młodzieży usta- 
liiy nazwisko sprawcy zabójstwa 
—niezwłocznie udoły się do mie- 


została ugodzona kulą w głowę. szkania. 


Przybyłe pogotowie po udzie- 
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leniu pierwszej pomocy w stanie 
bardzo ciężkim przewiozło ją do 


Lubiński na widok policjantów 
wybuchnął głośnym płaczem. 
Przez dłuższy czas nie można go 


szpitala Anny Marii. Dziewczyna ż było uspokoić. Policja wyprowa- 
była nieprzytomna to też policjazdziła go z mieszkania i samocho- 
nie mogła już od niej wydobyć;dem odwiozła do gmachu przędu 


żadnych zeznań. W nocy stan 
Joselewiczówny znacznie się po- 
gorszył. Ranna zmarła, nie od- 
zyskawszy przytomności. 


Co było przyczyną zabójstwa 
trudno narazie ustalić. Lubiński 
po dokonaniu swego czynu nic nie 


śldczego, w którym znajduje się 
do tej chwili. 


Lubiński twierdzi, że zabój- 
stwa dokonał przez  nieostroż- 
ność. Oświadcza on, że z Josele- 
wiczówną nie łączyły go żadne 
bliższe stosunki, że wprawdzie 


prawo nie przewiduje możności 
nabycia obywatelstwa przez sam 
fakt zamążpójścia. 

W związku z tem ministerstwo 
spraw wewn. wyjaśniło, że ponie- 
waż obywatelka polska, wycho- 
dząca zamąż za cudzoziemca wy 
mienionych wyżej obydwu kate- 
goryj, nie staje się obywatelką 
obcego państwa, należy przyjąć, 
iż nie traci ona obywatelstwa 
polskiego, iak to wynika z brzmie 
nia art 11 Ustawy o obywatel- 
stwie, a tem samem nie może być 
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szego małżeństwa, 17-letniej Ste- 
fanji K., dziewczynie ułomnej. 
Jednakże Stefania stale stawiała 
czynny Opór, za co za każdym 
razem była dotkliwie pobita. 
Dręczona dziewczyna, nie mo- 
gąc dłużej znieść podobnych scen 
opowiedziała matce o podłych 
propozycjach ojczyma. Matka, 
biorąc w obronę córkę, poczęła 
czynić mężowi wymówki. W cza- 


o ubezpieczeniach 


ten temat dyskusji, zebrani uchwa 
lili rezoluchę następującej treści: 

Ogólne zebranie związku maj- 
stów fabrycznych w Ozorkowie 
zwraca się do zarządu głównego 
o energiczne wystąpienie za po- 
średnictwem centralnej organiza- 
cji pracowników umysłowych do 
zakładu ubezpieczeń pracowni- 
ków umysłowych w sprawie przy 


dzaju weksli, składanych przez 
poszczególne banki w ramach 
kredytu, z jakiego te banki Ko- 
rzystają. Żyro banku wystarcza- 
ło, by weksle takie Bank Polski 
przyjmował. 

Ostatnio wprowadzone re- 
strykcje, jak się dowiadujemy, 
mają na celu doprowadzenie do 
końca rozpoczętej przed rokiem 
polegającej na zmuszeniu 


aler1i 
aseli 


| 


Restrykcje Banku Polskiego 


Odnośnie przyjmowania weksli do dyskonta 


Rejestracja żon cudzoziemców »- 


pociągana do rejestracji, przewi- 
dzianej w rozporządzeniu mini- 


5 


Student zastrzelił uczenicę 


15-letnia wychowanka gimnazjum Aba, ugodzona kula 
zmarła, nie odzykawszy przytomności 


Tajemicza tragedia przy ul. Cegielnianej 75 


znał ją dość dawno, lecz spoty- 
kał się z nią tylko na zebraniach 
organizacji sjonisycznej, a poza- 
tem nie miał z nią nic wspólnego. 
Tak twierdzą również i znajomi 
zabójcy, jak i jego ofiary. Opo- 
wiadają oni, że nie zwrócili uwa- 
gi na to, by Lubińskiego coś łą- 
czyło z Joselewiczówną, to też 
wydaje się im, iż zabójstwo mu- 
siało mieć charakter przypadko- 
wy. 

Władze jednak nie opierają się 
na koncepcji przypadkowego za- 
bójstwa i prowadzą bardzo ener- 
giczne dochodzenie, którego szcze 
góły narazie są jeszcze trzynare 
w tajemnicy. 

Jak nam komunikują, zarówno 
Lubiński, jak i Joselewiczówna 
nigdy nie byli skłonni do zwie- 
rzeń, to też właściwie bliższe oto- 
czenie nigdy prawie nie o nich 
nie wiedziało. Nie jest więc wy- 
kluczone, że były jakieś głębsze 
przyczyny tragedji, która się 
wczoraj rozegrała w klatce scho- 
dowej przy ul. Cegielnianej. 


Hygiena piekarń 


zedmiołem zainteres 
sowania się władz 
centralnych 


Na skutek wydanego zarzą- 


stra spraw wewn. o ruchu cudzo- | dzenia przez ministerstwo spraw 


ziemców. 


wewnętrznych w sprawie hygie- 


Rejestracji tej podlegają na-|ny w piekarniach, władze woje- 
tomiast małżonkowie takich oby-|wódzkie przy pomocy  dozorów 


watelek polskich, 


którzy przez | sanitarnych przeprowadziły 


lu- 


poślubienie ich nie stali się oby-|strację wszystkich piekarń, jakie 


watelami 
kobiety, które, 


polskimi, jak również | znajdują się na terenie tutejsze- 
będąc obywatel-igo województwa, wskutek czego 


kami polskiemi przed zamążpój- | zamknięto około 280 piekarń, nic- 
ściem, wyszły za cudzoziemców į urządzonych w myśl przepisów, 
i uzyskały w związku z tem oby-| wydanych wydanych przez de- 


watelstwo obce. 


sie jednej z takich kłótni zwy- 
rodniały ojczym oświadczył, że 
czynu swego dokonać musi, a 
w przeciwnym razie oporną dziew 
czynę otruje, a matkę zabije. 
Wobec takie postawienia spra- 
wy przez Władysława B., żona 
zmuszona była prosić policję 
udzielenie pomocy. 
Dochodzenie w tej sprawie w 
toku. (w) 


Majstrowie fabryczni 


spieszenia akcji ubezpieczeniowej 
wszystkich majstrów fabrycznych 


o| W suterynie, 


partament zdrowia, 

Cech maistrów piekarskich w 
sprawie powyższej zwrócił się do 
ministerstwa spraw  wewnętrz- 
nych z prośbą o cofnięcie wyda- 
nego rozporządzenia. 

Delegacja stwierdziła, że DO- 
nieważ p. minister spraw wewn. 
opracowuje inne przepisy o pie- 
karniach, więcej dostosowane do 
sytuacji obecnej, należałoby z te- 
go powodu wstrzymać wszelkie 
kroki zmierzające do zamknię- 
cia piekarń. 

Nowe przepisy mają uzależnić 
istnienie piekarń nie od tego, czy 
znajduje się ona na piętrze lub 
lecz od warunków 
pracy, urządzeń, utrzymania w 
stanie czystym, dopływu Światła 
dziennego i t. p. 

Wobec tego urząd wojewódz= 
ki postanowił narazie wstrzymać 
się od likwidacji niektórych pie- 
karń, aż do czasu otrzymania z 
ministerstwa spraw wewn. do- 
kładnych informacyj o znoweli- 
zowanem rozporządzeniu. r. 


Zapomogi doraźne 


Według obliczeń urzędu zasił- 


na całym terenie Rzeczypospoli-l kowego magistratu m. Łodzi, o- 
tej. 2 ; „.|gólna liczba osób, pobierających 

W końcu zebrani uchwalili | zapomogi doraźne w okresie od 
domagać się utworzenia ekspozy- |29 kwietnia do 5 maja r. b. wyno- 
tury zakładu ubezpieczeń pracow- | siłą 283, w tem: 259 mężczyzn i 
ników umysłowych dla całego te-|24 kobiet. W okresie tym wypła- 
renu województwa łódzkiego. (w)|cono zasiłków na ogólną sumę 
zł. 4.486,40. 

Zasiłki ustawowe  pobierało 
ogółem 7,908 osób, w tem: 5,269 
mężczyzn i 2,639 kobiet. Suma 
wypłaconych zasiłków wynosiła 
zł. 123.693,60. 


wystawców weksli, by traktowali EENNEUNEEI EPT a ZADOWO 
weksle jako poważny dokutnent 
płatniczy „który musi odpowia- DR. MED. 
dać przepisom i nie może być J 
uważany za jakiś bezwaztościo- Grzegorz ROZENBERG 
wy papierek, j 

Ze swej strony banki prywatne choroby żołądka, Kiszek 
odnoszą się rygorystycznie do wątroby i wewnętrzne 


wszelkich weksli, przedstawia- = 4zńska 44, tel. 24-44 
przemysłow- i i 


A 


nych w portfelach izy muje od 11,15 od 12.50 1 od 6—8 


ców i Kupców 
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zai maz, 


Skandal teatralny sqylut rzemieślniczy w Łodzi 


lakiego w Polsce jeszcze nie było — Ma- 
gistrat ignoruje uchwały Komisji teatralnej — Ka- 
rol Adwentowicz dyrektorem teatru 


Na wczorajszym posiedzeniu ma 
gistratu, odbytem pod przewodnie- 
twem wiceprezydenta dr, Wieliń- 
skięgo, po rozpatrzeniu opinii ko- 
misji teatralnej w sprawie oddąnia 
dzierżawy teatru miejskiego na se- 
zon przyszły, uchwalono wszystkie- 
mi głosami, przy niebrąniu udziału 
w głosowaniu przez jednego z ław- 
ników, oddać teatr miejski w dzier 
żewę ną rok 1929-30 p. Karolowi 
Adwentowiczowi. 

gy 

Adwentowicz — dyrektorem te- 
atru! Mówiło się o tem cicho, po- 
tem głośno, a wreszcie bardzo głoś- 
no, 


Pierwszy „Głos Polski" to prze- 
widział! 


Każdy zosobną i wszyscy razem, 
miasto sałe wiedziało, że za pleca- 
mi p. Karola Adwentowicza sto! 
wiceprezydent dr. Wieliński, a za 
dyr. Gorczyńskim — cała opinią. 


I wiedziano, że walka rozegra się 
między jednomyślną opinią, a ied- 
nostką, która skupia władę w swym 
ręki 


I wiedziano, że władzy użyje, czy 
nadużyje, by swego kandydata prze 
forsować, 


I wiedziano, że nie poskutkuje na 
wet uchwała komisji teartalnej, któ- 
ra jest powołaną do wydawania o- 
pinji w sprawach teatru, a szcze- 
gólnie, gdy chodzi o tak niesłycha- 
nie doniosłą sprawę, jak wybór dy- 
rektora teatru. 


I wiedziano, że p. dr. Wieliński 
będzie uważał swoją racię za moc 
nieiszą, od racji całej prasy i całego 
ogółu inteligencji łódzkiej. 


A ta racja p. wiceprezydenta na- 
zywa się: Karol Adwentowicz, 


„Racyja mocniejszego zawdy lep- 
sza bywa”, mówi szambelan Stani- 
sław Trembecki, i 


I jakby na ironję powiada komu 
nikat, że uchwałę tę magistrat po- 
wziął „po rozpatrzeniu opinii kò- 
misji teatralnej“, 

EDRIZ ORZEC ZL POD T S S | 


i Akademia 


Ku czci ks, Skorupki 


Sekcja dochodów _ niestałych 
przy komitecie budowy pomnika 
księdza Skorupki w Łodzi wzywa 
i zaprasza wszystkich, kto tylko 
pragnie okazać wdzięczność księ- 
dzu-bohaterowi, aby pospieszyli 
na bazar wiosenny, który odbę- 
dzie się dnia 29 maja o godzinie 
7 i pół w lokalu młodzieży kato- 
lickiej przy ulicy Gdańskiej 111. 
Otwarcie tygodnia rozpocznie się 
akademją, na którą złożą się 
atrakcje artystyczne. 


Dnia 1 czerwca odbędzie się 
podwieczorek artystyczno-tanecz 
ny dla młodzieży w salach har- 
cerstwa polskiego, Ewangelicka 
Nr. 9. Atrakcje i niespodzianki!!! 


Dnia 4 czerwca na zakończe- 
nie tygodnia odbędzie się herbat- 
ka towarzyska w tymże lokalu 
dla komitetu i wprowadzonych 
gości. Złożą się niespodzianki, 
jak: kiosk, który raczyła obiąć 
znana powszechnie i lubiana au- 
torka  „Dzikuski*, p. Zarzycka. 
Śpiewać będzie artystka p. Jur- 
dzińska i europejska chiromantka 
urozmaici program trafnemi prze- 
powiedniami. 

Na skrzypcach 
mity Frydberg. 

ekcja tuszy nadzicję, że na ba- 
zarze nie braknie 


zagra znako- 


Pod jakimże kątem widzenia ma- 
gistrat tę opinię rozpatrzył? 

Pod kątem widzenią oskarżeń p. 
wiceprezydenta dr. Wielińskiego... 

Gdy na komisji teatralnej nie 
chcieli przedstawiciele magistratu 
zgodzić się na króciutkie odrocze- 


stycznych, wobec dyrektora teatru, 
który cały swój talent, zdrowie i 
nerwy oddał bez zastrzeżeń dlą do 
bra naszej sceny, mają włodarze 
miasta tylko cierpkie, gorzkie sło- 
wa, wyrafinowane ukłócia złośliwe- 
mi szpileczkąmi. 


nie posiedzenia, by p. dyr. Gorczyń|  Magistrąt w swem zacietrzewie- 
ski mógł odpowiedzieć na zarzuty| niu i krótkowidztwie zepchnął ryd- 
p. dr. Wielińskiego, zawołał jeden z| wan teatru na mieliznę. 


członków komisji, że widzi jasno, 
iż cała sprawą iest ukartowaną, 


Łódź znów zdobędzie sławę. Ta 
kiego bowiem skandalu teatralnego 


Łódź niewdzięczna! Wobec czło| nie było jeszcze w Polsce! 


wieka o ogromnych zasługach arty- 


Fallek, 


Wczoraj w lokalu mistrzów ce-)rozwoju państwa, zarówno pod 
chu szewskiego odbyło się walne, względem uczestniczenia w walce o 


zgromadzenie jnstytutu rzemięślnt-, 
czego. 

Zagił zebranie starszy zgromadze- 
nia mistrzów tapicerskich, nawołu- 
jąc zebranych do poparcia inicjaty- 
wy powołania do życia instytutu ! 
tą drogą przywrócenia świetnej tra- 
dycji rzemiosłu polskiemu. 


Następny z kolei mówca p. E, Dę 
bowski wygłosił referat o celach i 
zadaniach instytutu rzemieślniczego, 
Z referątu podkreślić należy nacisk, 
jaki organizatorzy kładą ne do- 
kształcenie rzemieślnika przez two- 
rzenię placówek oświatowych, jak 
szkół zawodowych, sal rysunko- 
wych i t. d. 

P, Piaskowski mówił o rozwciu 
rzemiosła polskiego, podkreślając 
piękną tradycję, iaką organizacie 
rzemieślnicze posiadają w historji 


P. Prezydent Rzeczpospolitej 
odwiedził stoisko łódzkie na P. W. K. 


| Onegdaj po południu p. Pre- 
jzydent Rzplitej zwiedził pawilon 
| samorządowy na Powszechnej 
(Wystawie Krajowej. 

Po zwiedzeniu stoisk samo- 
irządów wojewódzkich i powiato- 
wych oraz miast Warszawy i Po- 
znania p. Prezydent udał się do 
stoiska łódzkiego. W pierwszym 
rzędzie p. Prezydent zaintereso- 
wał się stanem budownictwa w 
Łodzi oraz rozmiarami obecnie 
prowadzonej akcii budowlanej. 
Oprowadzający p. Prezydenta po 


stoisku łódzkim, inż. K. Lisowski, 
udzielił p. Prezydentowi wyczer- 
pujących informacyj 20 do stanu 


budownictwa mieszkalnego gmin- | 


nego, społecznego i prywatnego 
i podkreślił niedostateczne roz- 
miary wskutek  nieproporcional- 
nie małego w stosunku do no- 
trzeb Łodzi przydziału kredytów 
budowlanych. 

P. Prezydentowi zademon- 
strowano modele  tniejskiej ko- 
lonji mieszkaniowei na Polesiu 
Konstantynowskiem, orzyczem p. 
Prezydent informował się o roz- 


miarach kolonji, ilości mieszkań, 
o obecny stan budowy oraz o fi- 
nansowe 


Następnie p. Prezydent obej-, 
rzał eksponaty działu kanalizacji, 
zdrowotności oraz plantacvi miej 
skich i zapytywał o stan zadrze- 
wienia ulic oraz o plany, doty- 
czące parku ludowewo. 

Po 20-minutowym pobycie w 
stoisku miasta Łodzi -- p. Pre- 
zydent udał się zkolei do stoiska 
| miasta Krakowa. 


Delegacja Wydz. Zdrowotności 


o swojej działalności 


Pod przewodnictwem ławnika 
sd-ra Margolisa odbyło się posie- 
dzenie delegacji wydziału zdro- 
wotności publicznej. Na wstępie 
delegacja przyjęła do zatwierdza- 
iącei wiadomości sprawozdania 


miejskiej inspekcji mieszkaniowej į 


za rok 1928. Sprawozdanie to wy- 
kazuje znaczny wzrost ilości 
spraw, załatwionych przez in- 
spekcję w roku sprawozdaw- 
czym, w porównaniu z latami po- 
przednięmi. Wzrost ten jest w 
pierwszym rzędzie wynikiem 
zwolnienia — na mocy uchwały 
rady miejskiej — od opłat kance- 
laryinych osób, zajmujących 1-0 
i 2-pokojowe mieszkania oraz bez 


Gyrksportowy Goloseum w Łodzi! 


| 


robotnych pracowników fizycz- 
nych i umysłowych. 

W 1928 r. inspekcja  skiero- 
wała do sądów 314 spraw. Oglę- 
dzin i kontroli mieszkań dokona- 
no 2.465, oględzin  komisyinych 
mieszkań dozorców domowych 
620 — ogółem 3.085, w roku po- 
przednim natomiast 1.836, 

Na skutek akcji inspekcji, 
przeprowadzono w roku 1928 na- 
prawę 1.403 objektów lokalo- 
wych, 

Następnie delegacja przyjęła 
do wiadomości sprawozdanie z 
akcji tępienia szczurów, która da- 
ła dodatnie wyniki oraz z akcji 
badania weterynaryinego koni, 


Sensacyjny turniej zapaśniczy rozpocznie 


się w dniu 


W dniu 1 czerwca br. przybywa 
do Łodzi letni cyrk sportowy, który 
rozbije swe namioty na Pl. Dąbrow- 
skiego, 

Z dniem otwarcią Cyrku tj, dn. 
1.6 rozpocznie się wielki międzyna 
rodowy turniej zapaśniczy o nagro- 
dy honorowe i pieniężne w ogólnej 
sumie 10 tysięcy zł. dla zawodo- 
wych zapaśników wszystkich kra- 
jów, 

W dniu tym wystąpią na arenę 
nąjsłąwiniejsi atleci świata. 

Sensacją będzie ukazanie się w 
Łodzi, chluby polskiego zapaśnictwa 


1 czerwca 

Petrowicz (Olbrzym z Rosji), Szczer 
binski (Warszawa) oraz wielu in- 
nych zapaśników. Rewelacją turnie 


utrzymywanych na terenie mia- 
sta, która miała na celu ujawnie- 
nie zwierząt chorych na nosaciz- 
' nę. 

Po dłuższej dyskusji, delega- 
cja zatwierdziła projekty przepi- 


sów o dozorze weterynaryinym / 
przepi- | 
sów o obrocie handlowym ryba- | 


nad targowiskami oraz 
mi. Í 
W wolnych wnioskach poru- + 
szona została sprawa zapewnienia ; 
pomocy lekarskiej chorym na cu-) 
krzycę. W sprawie tej delegacja 
wypowiedziała się za uruchomie- 
niem w roku budżetowym 1930— 
31 specjalnej poradni dla djabe- 
tyków. 


Jakie dywidendy 


za rok operacyjny 


niepodległość, jak również gospodar 
czym. yskusją, jaką wywiązała 
się na tle referatów potwierdziła av- 
nieczność istnienia tak ważnej pia- 
cówki, jaką jest instytut rzem'eśli- 
czy, 

Do zarządu puwołana przez 1kla- 
mącię pp.: K, Tomaszewskiego, F. 
Szwakowskiego, E. Debowskiego, 
St, Korczaka, W. Paszkowskiego, J, 
Jakubca, F, Pawlika, T, Majewskie- 
go H. Ochędąlskiego, J. Janow- 
skiego, Wojciechowskiego, Wolczyń 
skiego, E. Kadyńskiego, A. Pawli- 
kowskiego, J. Machczyńskieśo, L, 
Gebauera, B. Siminowiera, Zaśóre- 
wicza, Badowskiego, T. Ryszs.ew- 
skiego, Etencla, Wysogórskiego, A. 
Dzieniakowskiego, F Kucharski:50 

Do komisji rewizyjnej pp.: Cze- 
cha, Kramąrza, Konarzewskiego, 


Rocznik 1908 


Kto ma się stawić dziś 
do poboru 
W dniu dzisiejszym, jako kolej- 
nym dniu powszechnego poboru, 
winni stawić się: 


Przed komisią poborową Nr. 1 
przy ul. Pomorskiej 18 mężczyźni 


możliwości wykończe- | rocznika 1908, ząmieszkąli w obrę- 
nia budowli w najbliższym czasie. į 


bie 5-go komisarjątu policii o na- 
zwiskach ną literę: G, 

Przed komisją poborową Nr. 2 
przy ul. Ogrodowej Nr. 34 — winni 
stawić się mężczyźni roczniką 
1908, zamieszkali w obrębie 7-go 
komisarjatu policji o nazwiskąch 
na literę: M, N, 

Przed komisią poborową Nr. 3 
przy ul. Zakątnej Nr. 82 winni sta- 
wić się mężczyźni rocznika od 1383 
do 1905 włącznie, którzy dotych- 
cząs nie stawili się przed komisią 
pobórową i nie mają uregulowanego 
stosunku do służby wojskowej — 
zamieszkali na terenie 1-eg0, 4-50, 
6-go, 7-g0, 10-go, 12-go 13-go i 
14-go komisarjatu policji, r 

Do przeglądu nale: 7 stąwić się 
w stanie trzeźżwym, wym i po 
siądać dokumenty pd aim e 


Dyżury aptek 


Dziś dyżurują apteki: L. Pa- 
włowskiego (Piotrkowska 307), 
S. Hamburga (Główna 50), B. Głu- 
chowskiego „(Narutowicza 4), J. 
Sitkiewicza (Kopernika 26), A. 
Charemzy (Pomorska 10), A. Po- 
tasza (Plac Kościelny 10). (p) 


Koncerf orkiestr woje 
skowych 


odbędzie się w dniu 
1i 2 czerwca 

W dniach 1 12 czerwca r. b. w 
ogrodzie restauracji „Tivoli“ (Přzs- 
jazd 1) odbędzie się „Wielki kon- 
cert" orkiest wojskowych z nadzwy 
cza] urozmaiconym programem. 

Udział biorą orkiestry rastępuia: 
cych pułków: 28 p, S, K, pod batu- 


wypłacają tow. akcyjne |t Por. kapelmistrza Lewińskiego: 


30 p. S. K. pod batutą por. kapel- 
mistrza Sawickiego i 31 p. S. K. pod 


Towarzystwa Akcyjne wypłacają | batutą por, kapelmistrza Waltera. 


za rok ubiegły następujące dywidzn 
dy: K. Rudzki i S-ka, S. A, z czy- 


ju ma być fenomenalny student z] stego zysku złotych 946.880 — 8 


Chorwacji, amator - zapaśnik, słyn 
ny już na całym świecie, świetnie 
zbudowany Uxa Stibor, 

Na arbitrą został zaproszony naj- 
lepszy obecnie sędzią w Polsce, p. 
Józef Barański z Warszawy, czło- 
nek Zw. Dziennikarzy i Publ. Spor 


proc. dywidendę, czyli po zł. 4 od 
akcji 50-cio złotowej, H, Cegielski! 
JS. A. w Poznaniu z czystego zysku 
931.826 zł. dywidendę i superdywi- 
dendę w wysokości 8 proc., która 
płatna jest od 1 wrześnią r. b. „Ga- 
zolina S, A,“ z czystego zysku zł. 


towych. Dla uprzyjemnienia czasuj 11.601 — 5 proc. dywidendy ; 15 


publiczności, przed turniejem odby- 
wać się będzie interesujący pro- 
gram cyrkowo - artystyczny ze zna 


zdobywcy pierwszego miejsca na| komitymi humorystami Din Don na 


wszechświatowej Olimpiadzie zą-| 
paśniczej w Berlinie wielokrotnego | 
mistrzą Polski, Teodora Sztekkara. | 
P, Sztekker przed miesiącem jak doj 
niosła prasa sportowa zdobył wej 
Wrocławiu tytuł mistrza Niemiec = 
rok 1929 dla barw Polski, więc je- | 


nikogo, albo- | go obecność w Łodzi budzi duże za 


wiem każdy będzie mógł zaopa- | interesowanie, | 


trzyć się w przedmioty 


i... co najważniejsze... tanie. 


piekne į 


Przybędą tąkże znan: w Łodzi 


mistrze: Kornatz, Koeler (Niemcy), 


czele, 


TWE p EE 

Lodownia Centralna 
y ul. Piożrkowzka (I6 

dostarcza każdą ilość lodu 


ee -mmm 


oraz restauracyj, cukiern 

ji & p. Szybka dostawa. Ni- 
skie ceny, 

% Frzy abonamencie mie 

s.ĘCzNym — rabat 


1425—51 


do użytku domowėgoĵ cmisyjn', 70 zł. za sztukę. 


| 


A 


R a One Ta D. z. 
M 


proc. superdywidendy, płatnej ed 
dn. 1 listopada b. r., Towarzystwo 
Fabryki Portland Cementu „Łazy” 
z zysku zł, 365.674 — 5 proc, dy- 
widendę dla akcji uprzywilejowa- 
nych. Sp. Akcyjna Wielkich Pie- 
ców i Zakładów Ostrowieckich w 
Warszawie wydaje na każde 3 akcja 
złotowe pierwszych dwóch emisyj, 
jedną akcję III-ej emisji po cenie 
Sub- 
skryącja nową emisję akoji 
asttowizelzich" rozpoczęła się 

il ta r. b, a zamknięta nzdzie 


-n 
«e 


Początek koncertu każdorazowo o 
godz. 20-ej (8 wieczór), 


Bilety w cenie 1 zł. 50 śr. i 75 
groszy (dla szeregowych i uczącej 
się młodzieży) nabywać można od 
dnia 29 b. m. w cukierni „Esplana- 
dą” (ul. Piotrkowska 100), a w dnie 
koncertu od godziny 19-ei w kasie 
ogrodu „Tiyoli'', 

Całkowity dochód przeznaczony 
ną cele sportowe oddziałów 10-ej 
dywizji piechoty, 
em 


Dr. Ign. Margolis 


Specjalista chorób acza 
Aleja Kościuszki Ńr. 43 
Telefon 55=17 
Przyjmuje codziennie 


jod 12—2 i 7—8, w niedzielę 1—2 


„GŁOS FOLSKI” 
Łódź 
dmia 28 maja 1929 r. 


GAZ 


HAN 


DLOWA 


| 


„GŁOS POLSKI" 
Łódź 
dnia 28 maja 1929r 


Na marginesie nadzorów sądowych | iu". Nowe 


Jakież są skutki udzielanych od- 
roczeń? 

Dla wierzycieli niewątpliwie do- 
dątnie, pozwalają mu bowiem unik- 
nąć upadłości, która dla uczciwego, 
nieukrywającego swoich pieniędzy 
kupca jest zawsze katastrofą, Mogą 
one być również dodatnie į dla wie- 
rzycieli, którzy bez zniszczenia 
dłużnika zyskują nadzieję otrzyma- 
nią w ten sposób pokrycia swych 
należności w stu procentach, Pamię- 
tać bowiem trzebą, że zasadą odro- 
częń jest udzielanie odroczeń tylko 
takim łirmom, które będą w stanie 
pokryć swe zobowiązania w pełne] 
wysokości, Nie obejdzię się jednak i 
bez „ale“, Odroczenie trwać może 9 
miesięcy, licząc, że kapitał kosztuje 
po 2 proc, miesięcznie, widzimy, że 
wierzyciel traci po upływie pełnego 
czasu trwanią nadzoru, podczas któ 
rego pieniądze jego nie procentują 
— 18 proc, t. j, jedna szesnasta — 
jedna piąta część całego kapitału. I 
tak jest w najlepszym wypadku dla 
wierzycieli, W gorszym wypadku, 
jeżeli nadzoru udzielono firmie, która 
nie ma widoków uzdnowienia pozo- 
staje jedynie długi okres niepewno- 
ści, podczas którego wierzyciel ma, 
czy może liczyć na pieniądze, 
które mą u dłużniką, będącego pod 
nadzorem, Wierzyciel czeka trzy, 
sześć, wreszcie dziesięć miesięcy, 


które można nazwać okresem „agonii 


gospodarczej“ po to, aby się dowie- 
dziecięć, że dłużnik w pełnej wySo- 
kości pokryć swych zobowiązań nie 
może į że jest w stanie upadłości jaw 
nej lub reguluje na tyle a tyle pro- 
cent, czyli jest w stanie upadłości 
ukrytej, że wreszcie otrzyma obec- 
nie przypadającą na niego część ka- 
pitału, którą mógł otrzymać już 
przed nadzorem, Pamiętać į o tem 
trzebą, że kążde odroczenie wypłat 
psuje kalkulacje wierzycielom, któ- 


TEZIYR"E CZAREM [RB] TEE 
| 


4 


GIEŁDA. 


URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 
WALUTOWEJ 


Belgja 123,90 
Londyn 43,25 i pół 


N.-York 8.90 

Paryż 34.87 1/4 
Szwaicarja 171.69 i pół 
Wiedeń 125,21 
Włochy 46.69 
Bukareszt 5.29 

Berlin 212,56 


URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 

WARSZAWSKIEJ 

Polski 167.50 166.25 

Zarobkowy 78.50 

Cegielski 40 

Ostrowięckie 83 82.75 83 

Haberbusch 225 

Modrzejów 24.50 24 

Starachowice 26 26.25 26 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE 
Poź. inwest, 104.50 104 


Poż, stabiliz, 92,50 92.25 
Doląrówka 74,75 74,50 


rzy liczyli na dopływ pieniędzy w 
pewnych terminach, Dlatego też w 
tych wypadkach, kiedy stan przed- 
siębiorstwą nie pozwala rokować 
nądzięi, że podołą ono w zupełności 
swym zobowiązaniom jedynie wska- 
zanę jest ogłoszenie upadłości — śro 
dek brutalny, jak cięcie chirurga, ale 


oczyszczą atmosferę i daje wierzycie 
lowi odrązu to, co on mieć może, 
Jąko regułę ząś przyjąć należy, że 
nadzory przysługują tylko tym iir- 
mom która w krótkim czesie i z fun 
duszów własnych, bądź dopuszczo- 
nych do spółki, bądź wreszcie po- 
życzonych, ale nadługi termin mogą 


zapłacić długi. Specjalnie zaś do tych 
firm, które są w trudnej sytuącii na 
skutek uprzednich nieostrożnych 
inwestycji, zastosować można mak- 
symę, że odroczenia wypłat ma le- 
czyć nie złą strukturę przedsiębior- 
stwa, tylko złą koniunkturę rynku. 
Ig. BI. 


Eksport cukru nie Kalkuluje Się 


Cukrownicy chcą podnieść ceny na 
rynku Krajowym 


Na bierności naszego bilansu 
handlowego poważnie ciąży niep3- 
my'lna konjunktura wywozowa dla 
cukru: przed 2 laty w ciągu pierw- 
szych 4 miesięcy wywieźliśmy cu- 
kru za 72 milj. zł,, w r. z. już tylko 
za 40 milj. zł, aw r. b. za 32 mili, 
zł Dodąć trzeba, że te malejące z 
roku ną rok w tak szybkiem tempie 
wpływy z eksportu nie odpowiada- 
ją w przybliżeniu nawet wartości 
wywiezionego cukru: chociąż otrzy- 
mujemy coraz mniej, to jednak wy- 
wozimy coraz więcej, 

W ciągu kampanji r. 1927—28 wy 
wieźliśmy 150 tys, tonn cukru i 
straciliśmy na tem 30 milj. zł, w 
kampanji r. 1928—29 wywieźliśmy 
300 tys. tonn, ale straciliśmy na tem 


120 milj, zł A więc wywieźliśmy 
2 razy więcel, o straciliśmy ną tym 


wywozie 4 razy więcej. 


2. „o O WE Ea O 


Sytuacja na międzynarodowym 
rynku cukrowym układa się (wsku 
tek nadprodukcii cukru)) i nadal 
niekorzystnie. 

Wyszukanie środków zaradczych 
jest potrzebą palącą. 

Myślą — oczywiście — o tem cu- 
krownicy, którzy w zaprzyjaźnio- 
nej prasie domagają się... dalszej 
podwyżki cen na rynku wewnętrz- 
nym. 

Twierdzą oni, że cena ta jest 
„nieproporcjonąlnie" niską, Jest 
ona może „nieproporcjonąlnie nl- 
ską' w stosunku do uroszczeń pp. 
cukrowników, — w stosunku do 
zdolności nabywczej ludności Polski 
jest ona nieproporcionalnie wyso- 
ką, o czem świadczy nadzwyczaj 
niska norma spożycia cukru oraz 
wielkie spożycie sachąryny. 

Chcielibyśmy osłodzić gorzkie ży 


Na PE 


cie, a nie mając ną drogi cukier po- 
przestajemy na taniej sacharynie. 

Z tego wynika, że chcąc napraw- 
dę podnieść spożycie cukru w kra- 
ju, trzeba obniżyć jego cenę. 

W końcu b. m. odbyć się ma kon 
ferencja ministra skarbu z cukrow- 
nikąmi w tej sprawie. 
nadzieję, że p. minister 
tej 


Mamy 
skarbu przed zdecydowaniem 
sprawy weźmie na konferencię ©- 
prócz cukrowników również przed- 


stawicieli zorganizowanych spożyw 


ców, 


Podniesienie ceny cukru byłoby 
klęską dlą spożywców, przemysło- 
wi zaś przyniosłoby ulgę tylko 
chwilową (jak to było już wielokrot 
nie) — całą podwyżkę pochłonie de- 
ficytowy, przynoszący coraz więk- 
sze strąty eksport. 


Wiadomości sportowe 


——— Ka Ki mlM 


Przed meczem Polska - Wegry 


Międzypaństwowy mecz Polska—, niczną, przyczem wszystkie inne wj żliwego pokrycia 


ich. PZPN t 


Węgry ma ze względu ną przyszłe | osobach ich przewodniczących wraz) PZOPN jako takie, jednak w obec- 


mistrzostwa . Świata, 
na ostatnim kongresie F, I, F, A. w 
Barcelonie specjalne znaczenie į dla- 
tego jak majstarąnniejsze przygoto- 
wanie się do tego meczu jest spe- 
cialnie wskazane. 


Nadzieje co do możliwości odby- 
cią wspomnianego spotkania w Po- 
znaniu na stądionie miejskim były 
do ostatnich dni jeszcze bardzo ni- 
kłe, a to ze względu na niedostatecz 
ne wykończenie stadjonu į zniszcze- 
nie jakim uległo boisko podczas 
wszechsłowiańskiego zjazdu śpiewa- 
czego, Po długich staraniach į kon- 
ferencjach prezesa pozn. O, Z. P. 
N.-u p. rad, Stiirmera z radcą Pajz- 
derskim uzyskano zapewnienie, że 
mecz będzie się mógł odbyć na sta- 
djonie, 

Mając te zapewnienie, zabrano się 
rąźno do roboty, Prace podzielono 
na kilką komisyj, jak: propagando- 
"wą, finansową, gospodarczo - tech- 


postanowione j 


z poznąńskiemi władzami piłkarskie 
mi koncentrują się w wydziale wy- 
konąwczym iaka ostatniej instancji, 
Zamówiono kwatery dla naszych 
gości zagranicznych i piłkarzy, któ- 
rzy mieszkać będą w hotelu Po- 
lonja"; propaganda prasowa i rądjo- 
wa jest w pełnym toku, Komisja go- 
spodarczo - techniczną (w skład jej 
wchodzą osoby obeznane z wymo- 
gami i pracą związaną z temi przy- 
gotowaniami) daje pełne gwarancie, 
że podoła swemu zadaniu. Przy o- 
śromnem zainteresowaniu, jakie 
wzbudziło to spotkanie międzypań- 
stwowe i licznem poparciu sporto- 
wej publiczności oraz sympatyków 
— impreza.ze wszechmiar wymaga- 
iąca wielkiego nakładu pracy nie- 
wątpliwie uda się, 


Ponieważ odbędzie się oną na sta 
dionie miejskim, trzebą było — o ile 
chodzi o zmniejszenie i tak już wy- 
sokich kosztów, związanych z urzą 
dzeniem tego meczu — ać mo- 


nych warunkach nie dysponują zną 
czniejszą gotówiką, Postanowiono za 
tem ustąnowić już z góry ceny po- 
bierane w innych okręgąch na me- 
czach ligowych i międzypaństwo- 
wych, dochodząc tylko do maksy- 
malnej wysokości 7 zł., a określając 


i inne 1.50 zł, Świadomi wysokich 
kosztów, postanowiono nie urzą- 
dząć uroczystych i kosztownych 
przyjęć oraz odstąpić od „trądycyj- 
nych‘, drogich bankietów, a w miej 
sce tego odbyć się ma skromne 
przyjęcie reprezentacyj Węgier i 
Polski, 

Już dzisiaj można naszym spor- 
towcom zakomunikować, że zgłosze 
nią na bilety napływają zwłąszcza 
z prowincji bardzo licznie i dlatego 
zaleca się wszystkim jak najwcze- 
śniejsze zamawianie biletów w se- 
kretariącie PZOPN przy ul, Skągrbo 
wej 21, I. piętro. 


W przededniu zawodów kolarskich 


dziesięć drużyn ligowych, I tym rą- 
zem leaderzy ligi będą zatrudnieni, 
przyczem ŁKS spotka się z IFC w 
Katowicach, a Wisła z Ruchem w 
Królewskiej Hucie, W Krakowie 
gra Garbarnia z Legją, w: Warsza- 
wie — Warszawianka z Pogonią. 

Na gruncie łódzkim Turyści wal- 
czyć będą z Cząrnymi, 


Sklad reprezentacji 
Węgier 

Węgierska reprezentacja footbalo« 
wa zostanie zestąwiona z następują- 
cych graczy: Szollgr (Vasas), Cząko 
(SMAV), Soponai (BSE), Elek (T6- 
rękwes), Szücs II (BSE), Bodroghy 
(Postas), Major (Miskoles), Keleti 
(Tatabangi SC.) Regós (BAC), Bo- 
kor (Postas), Dobos (Postąs). Jest to 
zespół amatorski, 


Ku czei Jordana 


Utworzony został w Krąkowie ko 
mitet obchodu 40-lecia założenia 
parku Jordana, ` 

Ku czci wielkiego propagatora ru- 
chu sportowego i wychowania fizy- 
cznego uchwalił komitet zorgąnizo- 
wanie święta sportowego młodzieży 
w dniu 22 czerwca r, b 


Mecz hokserski 
Łódź — Górny Sląsk 
Jak się dowiadujemy, w dniu 16 

czerwca na boisku w Helenowie od- 
będzie się międzyokręśowy mecz 
bokserski Łódź — Górny Śląsk w 
ośmiu kategorjach wag, a więc obie 
drużyny w myśl regulaminu wystą- 
pią w kompletnych skłądach. 

Organizuje zawody te sekcja bok 
serską „Unionu', Impreza ta będzie 
zakrojona na bardzo wysoką skalę, 
będzie bowiem miała charąkter ofi- 
cialny, 

Prace przygotowawcze do wsp- 
manianeśo meczu są w pełni, Dri- 
Żvna śląską zapowiedziała przyjazd 
do Łodzi w najsilniejszym skłądzie, 
jakim wogóle rozporządza, 


Zakończenie konkursów 
hippicznych na P. W. K. 


W ostatnim dniu zawodów kon- 
nych w Poznaniu roześrąno 2 kon- 
kursy: 1) Handicap pocieszenia. 2) 
O nagrodę prezydenta Republiki 
Francuskiej, W pierwszym konkur 
sie zwyciężył ppłk. Forquet (Wło- 
chy) przed por, Rojcewiczem i rtm. 
Aslan (Rumunja). W konkursie dru 
gim zwycięzcą został mjr, Constan- 
tinescu (Rumunja), który przeszedł 
parcours bez błędu, zdobywając 
wspaniałą nagrodę Prezydenta pa 
cji, 

T gz 

Ekipy ieździeckie gości udają się 
do Warszawy, gdzie wezmą udział 
w międzynarodowych konkursach 
na stadjonie Łazienkowskim, 


Aktualia sportowe 
W Canzas-City (Ameryka Półn.) 
obiawił się nowy talent lekkoatlety 
czny. Jest nim James Bąush, który 
w pchnięciu kulą osiąśnął 15 mtr. 
75 ctw. Jest to już szósty miotącz 
świata, który przekroczył nięnaru- 
szomy od lat dziesięciu rekord świa- 
towy Rosego (15,54), 
xk 


i%: 

W Paryżu rozgrywają się między 
narodowe mistrzostwa Francji w te- 
nisie, Szczególnie mocno obsadzili 
turniej Niemcy,  ręprezentowańe 
przez Prenna, Moldenhaure i Klein- 
schrothą oraz Cilly Aussem i Rost. 
W grach podwójnych mężczyzn pro 
wadzą dotychczas dwie pary francu 
skie: Lacoste i Borotra oraz Cochet 


5 proc, konwers, 67 / 
5 proc, konwers. kolejowa 59 i 
Dolarowa 84.50 
Kolejowa 102.50 


w Helenowie 


jących najwyższy poziom sportu ko, bieg o rozlosowanie roweru. Sensa- 

3 łowego Rzeszy ze słynną parą sze-| cją dnia jednąk będzie bieg parami 

kato N Erai lenowie, które odbędą się staraniem) ściodniowców, zwycięzców w Ber-| na wzór szęściodniowych wyśc!- 

PEAN Fal lis S; „Union* w nadchodząeyļ linie, Szczecinie i Kolonii Atillę: gów, na przestrzeni 100 okrążeń 
4 i pół proc. listy zast. ziemskie| czwartek, obudziła w najszerszych| Ganglą i E, Lindnera, mistrza Nie-| toru, 


i Brugnon. 
iei 
W Niemczech, jak wiadomo, mi- 
strzostwa footbalowe rozgrywane 
są okręgami. (Jak u nas do roku 
1927). Obecnie prowadzona jest wiel 
ka kampanja w celu utyorzenią gks 


Zapowiedź drugich, międzynaro- 
dowych wyścigów kolarskich w He 


zł, 48.25 d i i kołach łódzkiego  społeczeńs'wał miec w sprincie na rok bieżący) Czwartkowe wyścigi w Heleno-| terytorialnej ligi, śrupującci kilkaną- 
4 proc, listy zast, ziemskie zło-| sportowego łatwo zrozumiałe zain-| Fritza Fliegla, mistrza Nadrenji i Koj wie będą bezwątpiemia jedną z naj-| ście najlepszych zespołów niemiec- 
tych 40.50 teresowanie, na starcie bowiem stą=| większych atrakcji bieżącego tygo-| kich, Prawdopodobnie już przyszły 


j oni, niedzielnego zwycięzcy o m) 


8 proc, listy zast, ziem, dolzrowe nie najwyższa amatorska klasa ko-i grodę wiosenną Herbertą wią dnia sportowego. sezon piłkarski przyniesie reorgąni- 
1 I 


nąjniższy wstęp na miejsca stojące 


zł, 94 arską, mistrza niemieckiego Śląska = Życzyć sobie należy, aby tylko) zację systemu niemieckich mi. 
S prac. ix Więzy (zh 628 Nie bacząc na „bardzo wysokie Hoffmana i mistrza Wrocłąwia iura dopisała, Pod tym względem! st-zastw, 
r Ra cj >" | koszty sprowadzenia kolarzy zaśra-. W. Hallera, Union" jest pechowy. ta 
| nicznych, „Union“ zakontraktowsł Program przewiduje cały szere, Zapowiada się na słoneczko P-lLur Szwajcarji zdobyła genew- 


8 proc, m, Łodzi 61 61.50 


na czwartek aż sześciu, reprezeniu- bieśów sprinterowskich meczów i 


ska Uranią, bijąc Joung-Boys 1:0. 


ZJV — „GŁOS POLSKI” — 1929 


8 


Gościnne występy teatru rewii 


GONG i 


pod kier. artyst. Walerego NORA | 


K Dziś premiera 


wielkiej rewii 


= 2 przedstawienia; o godz. 8.15, 10.15. W czwartek dnia 30 b. m. 
Bilety do nabycia w kasie teatru od g. 4. po poł. 


I2 FOTOGRAFJI 


ŚWIEŻA — 
ELASTYCZNA — 
DŁUGOTRWAŁA 


i mocą SEIBERLING SPECIAL 


Opłaty niskie. 


Nie widzieliście opony, mogącej dorównywać wytrzymałością 
SERVICE BALLGOW, 


Protektor jej jest 50%/0 mocniejszy i 350/» głębszy od jakiejkolwiek poprzedniej opony. Daje wam 
gwarancję bezpieczeństwa niezależnie od szybkości podróżowania, 


Seiberling wystąpił znów z doniosłym wynalazkiem. Jest to nowa rewelacyjna kompozycja gumy, 


twana AFFINITE. z k a 
Opona zbudowana AFFINITE'm przybywa do was świeża, elastyczna i mocna, jak w dni" nawcy upują 
tylko 


SA fabryki AFFANITE wytwarza oponę silną, wytrzymałą i ochrania ją od szkodliwego wpły* 
Patentowane łóżka polowe 


nati „PALMA 


Obejrzyjcie tę oponę w naszym składzie i porównajcie z najlepszemi zaanemi wam. 


SEIBERLING 


Amerykańska Opona Wyższego Gatunku' 


SEIBERLING RUBBER COMPANY — Aron, Ohio U.S.A. — 


Wyłączne zastępstwo na woj. łódzkie 


DOM HANDLOWY „WOJPOL” Sp.zo.o. HELLER, 


w Łodzi, ul. dd dja 38, tel. 81-58. 


Dr. med. 


Choroby sšórnei weneryczne 


UL. NAWROT 2 
TELEFON 79-89 
Przyjmuje do (0 r. i od 4—83 wiecz. 
w niedzielę od 11—2 po południu. 
Dla pań spec. od godz: 4—5 
po poł, dła niezamożnych, 
CENY LECZNIJ. 


— Łóżka — r 

polowe leżaki, 

krzesełką dzie- i 
cinne tirmy ; T. y 


„OMEGA aiU WERI 


Z wiełoletnia gwarancja ż 
5 i 1 
Fabryka Łódź, Juljusza 4. ger 


Ządać we wszystkich składach 
mebli. 


n, „zł 
l- ANYA 


ORA: 
BLEDNICE 


Dr. med. 


LUDWIK RAPEPORT 


i innych oraz róż. È Choroby nerek, pęcherza i dróg 


; k ch. 
Hurt — Detal, nych marek za- moczowy 
granicznych ul. Pr. Narutowicza (Dzielna) 25, 1E AON p -= 
DDOODM © BRO-ON nabyć można pogoj z wejścieta absolutnie niekrępu 
2 = y Teleton 44-10. jącem, nie wyźej Il piętra w dalszej 
najtaniej i naje Godz. przyjęć od !-2 i od 4—8 p.p.|dzielnicy niedaleko tramwaju poszuki- 
Dr. med dogedniej | or Many wany, Oferty tylko z adresem i mo- 
` S OOM © AANA A |ŻlIWie ceną pod lit B, St, do admin, 
§ M { | | 2 | M f w fabrycznym z p R Oj — ul 
składzie AAAA 
Szkolna 12 
Choroby włosów, skórne, wenerycz1e „Dobropoł' Br. ad E U M AR K | DARMO! | 
| moczopłciowe Łódź ul. Moniuszki 5, tel. 70—50 | Napisz imię, gady, żę c urodze= 
Naświetlania lampą kwarcowa pron. s mia, otrzymasz darmo określenie cha- 
Roentgena, (sKzematy, PRO Piotrkowska 73, choroby skórne i weneryczne rakteru, zdolności, przeznaczenia, War- 
twory złośliwe) : E K) zat Ź e |aswietlanie ampą kwarcowa lecze- |sząwa, Redakcja „Wiedzą Tajemna“ 
przyjmuje vil o+ej doY:ej po poł, w nie: | w podwórzu PON kai zad wj oi nie żylaków. 70—10 | Załączyć znaczek pocztowy na Arze 
dzielę ód gódž: » ej do G-e/. ll; tel. 58-51. OWCĄ Godz. przyjęć 11—2, 5—5, panie 5—3|sylkę. 511 —1 
niesięczna „Olosu, Polskiego" ze wszystkim: Qgłoszenia za wiersz milimetrowy 1 szpaltawy. 
I dodatkami Wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnosze- | strona i w tekście 40 groszy, strona 5 szpalt, — Nekrologi JU gr str » samut — Nadesłane 
U 4U Szy; z przesyłką pocztowa w po tekścię 50 gr. str. © szpalt, = Zwyczajne 10 gr. str. 10 Szpalt, >rooq: 1! ur, ud Wyraża na; 
0 ATA z 40 imisejsze 1 20 zi, Poszuk wanie pracy 1J dr. —Ok głoszenia ZY WEN „3 AIA NWS X ai JAD 
ea MAE OTOP eae . UT kral — 2k CUa zaztamca — -ZÍ U. — szan zamieiscowe obliczane sa o 9) ruč nra sarr a 199 pr Ż% 415 too ve lasat 
Liga: Paat R SECA! A SZ | WAĆ zukarmia „ułlsu « «aa.:5u , LOCZ, ul. FiotrkOWSko 50, atese Vis Ceda 


o godz. 


Nr. 145 


TILI-BOM!Y zizan całego zes 


6.15, 8.16, 10.15 


ooo kn 
ŻŚŚŚoŚCŚCCNCNN 


wiecz. 


FOTOGRAFUICIE SIĘ 


GDZIE TANIO i DOBRZE 
TYLKO 


u „Zjednoczonych FOTOGRAFóW* 
Łódź, ul. Narutowicza 13. %> Telefon 25-00 


CENY KONKURENCYJNE: 


ZŁ 3 


: 
m. biust 


6 POCZTÓWEK szwach O 5 
UWAGA: 
Od p. p. Amatorów przyjmuje się wszelkie roboty 
fotograficzne. 


Niepogoda nie robi różnicy w zdjeciach. 
Zakład czynny bez przerwy od 9-ej do T-ej wiecz. 
Agentów firma nasza nie wysyła. 


Z prawami ginnazjów państwowych 
Gimnazjum Zeńskie Tow. 


„KULTURA“ 


Piotrkowska 85. 


Egzaminy wstępne sposobem lekcyjnym do wszystkich -klas 
rozpoczynają się w I terminie dn. 31 maja r. b. 


Opłaty niskie. 


Za dzieci urzędników państwowych pokrywa opłatę Skarb Państwa 


TYlKO z so. 


otrzymasz 3 lampowy aparat 
RADJO bez lamp i części 
w firmie 


POLSKIE RADJO 


Inż. KRZYŻANOWSKI i S-ka 


ul. Andrzeja M4: 


BENE ssas 


[Ogłoszenia drobnej 
s. 22d0iE0 BZ gubi EJ; 


BIŻUTERJA 


zegarki na raty, ceny gotówkowe „Pre: 
ciosa“, Piotrkowska 175 w podwórza. 
1568 


e" mma" E E a 


BŻUTERJĘ 
kupuję. Pelną wartość płacę. Solidne 
o oaia „Preciosa*, Piotrowska 125 
[M podwórzu, 


a S 


POTRZEBNĄ 
zdolna panienka do pracowni sukien. 
Andrzeja 13 m 30 1735—02. 


T. O a ——— 
ZASTĘPSTWA 


| > TIODXOXIX©OXO©XOLOQL6>» | na Poznań i Pomorze poszukuje wyk- 


sztalcony, energiczny i przedsiębiorczy 
SOA, Polak. Branża obojętna. 
Poważnie referencje i kaucja, Łaska- 
we oferty Stawicki, Poznań, Górna 
Wilda 51.1 


——— m O 


